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spotkanie premierów krajów bałtyckich
«mNN, 26 marca („Baltija"

' Sta) Na czwartkowym spo- 
i  roboczym premierów 
Sw bałtyckich podpisano 4 
dokumenty.
I ig mocy pierwszego | dniem 
mia br. w krajach bałtyckich 

I I  reżim wolnego 
Premier Łotwy Iwar 

ĵmanis zaznaczył, że będzie 
gnu i rzadkim wyjątkiem im­
putować i eksportować niemal 
iszysłiie towary.
Ni mocy drugiego dokumentu 

r krajach bałtyckich wprowa­
ta się wspólną przestrzeń wizo- 
ą Dokument ten przewiduje, 
ie wiza, wydana w -jednym z 
haj6v bałtyckich, jest również

ważna w innych republikach 
bałtyckich. Dokument nabiera 
mocy prawnej od chwili podpi­
sania. Premier Estonii Tijt Wehi 
zaznaczył, ie  od 26 marca mie­
szkańcom Łotwy i Litwy aiosi 
się 25-rublową taryfę wjazdową.

Na spotkaniu przyjęto też 
wspólny komunikat, w którym 
kraje bałtyckie proponują kra­
jom WNP wprowadzenie klau­
zuli największego uprzywile­
jowania we wzajemnym hand­
lu. Proponuje się nie -stosować 
taryf opłato wy ch eksportu i im­
portu. Premier Estonii zaznaczył, 
i e  w przyszłości WNP i kraje 
bałtyckie mogłyby przejść do 
wolnego handlu.

Premierzy podpisali proto­
kół spotkania, na którego mocy 
w Bałtyckiej Radzie Współpracy 
Gospodarczej kolejno przewod­
niczyć będą szefowie rządów' 
trzech krajów. Poprzednio prze- 

-wodniczyli ministrowie gospo­
darki.

Przywódcy rządów wyrazili 
przeko nanie, że w  celu wprowa­
dzenia własnych walut należy 
skoordynować wspólne działa­
nia. Zdaniem I. Guodmanisa, 
będą się odbywały regularne 
konkretne konsultacje na ten 
temat

Kolejne spotkanie premierów 
.Łotwy, Litwy i Estonii odbędzie 
się w drugim kwartale na Litwie.

Skubiszewski proponuje...
WARSZAWA. /Gazety polskie 

informację z Helsinek 
« tanat spotkania ministra 
ław zagranicznych Polski Krzy- 
I Skubiszewskiego z minis- 
J® spraw zagranicznych Litwy 
grosem Saudargasem. „Iry - 
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^  wyborów w obu re-

jonach. Polski minister zwrócił 
również uwagę na potrzebę ob­
rony interesów Polaków Litwy 
w prywatyzacji mienia oraz 
zmianie granic Wilna.

„Gazeta Wyborcza" przedruko­
wując tę informację stwierdza, 
że agencje telegraficzne nie 
podały, jakie stanowisko zajął 
A . Saudargas.

WARSZAWA, 27 marca (kor. 
ELTA A  Degutis). „Bardziej wie­
rzę w pożytek wyciągniętej dło­
ni niż wydobytego miecza" — 
powiedział minister spraw za­
granicznych Polski K. Skubi­
szewski na konferencji piasowej

o  stosunkach litewsko-polskich. 
Została ona przeprowadzona po 
jego powrdcie z narady w Hel­
sinkach. Szef dyplomacji pol­
skiej wyraził swe zatroskanie z 
powodu stosunków obu kra­
jów. Minister powiedział, że 

»sytuacja mniejszości polskiej 
na Litwie ujemnie oddziaływuje 
na dwustronne stosunki. „Było­
by bardzo niedobrze' gdyby się 
one pogorszyły" -^-' powiedział 
K. Skubiszewski. W  odpowiedzi 
na pytanie dziennikarzy o  ewen­
tualnej presji na Litwę polski 
minister przypomniał o środ­
kach dyplomatycznych o ę z  
możliwości oddziaływania za 
pośrednictwem międzynarodo­
wych organizacji. Wierzę, że 
nie dojdzie do takiej sytuacji, 
abyśmy musieli uciekać się do 
innych środków —  powiedział 
K. Skubiszewski.

Wręczono nagrody państwowe
27 marca w gmachu Rady 

Najwyższej Republiki Litewskiej 
licznej grupie mieszkańców Lit­
wy, którzy bronili niepodległoś­
ci Litwy i jej zdobyczy, wręczo­
no nagrody państwowe. Wśród 
nagrodzonych są lekarze, robot­
nicy, studenci, naukowcy, pra­
cownicy policji, ochrony kraju, 
strzelcy i emeryci — ci, którzy 
w trudnych dla Litwy dniach 
wykazali -męstwo, odwagę i wier­
ność Ojczyźnie.

Nagrody państwowe —1 meda­
le pamiątkowe 13 stycznia —

wręczył i nagrodzonym złożył 
gratulacje wiceprzewodniczący 
Rady Najwyższej Republiki Li­
tewskiej Bronislowas Kuzmickas. 
Serdecznie pozdrowili też wice­
przewodniczący Rady Najwyższej 
Kazimieras Motieka i sekretarz 
Rady Najwyższj, kanclerz orde­
rów Liudwikas Sabutis. Pamięta­
jąc o  każdym bojowniku ugrun­
towujemy już historię jef nieda­
lekiej przeszłości, umacniamy 
Litwę i budujemy jej przyszłość 
— powiedzieli mówcy.

(ELTA)

Misja przedstawicieli biznesu
26 marca w Ministerstwie 

Międzynarodowych Kontaktów 
Gospodarczych odbyło się spo­
tkanie ministra Wytenisa Ale- 
szkaitisa i innych pracowników 
ministerstwa z dyrektorem Kor­
poracji Prywatnych Inwestycji 
USA za Granicą (OPIC) Jamesem 
Galem, czasowo pełniącym obo­
wiązki charge d'affaires ad inte­
rim USA na Litwie Algirdasem 
Rimasem, a także dyrektorem 
nowego amerykańskiego „pro­
gramu prawa komercyjnego na 
Europę Środkową i Wschodnią" 
Lindą Weis, innymi pracownika­
mi Ministerstwa Handlu USA.

Celem podróly J. Gale'a jest 
zapoznanie się i  sytuacją gos­
podarczą Litwy, reformą ekono­
miczną oraz prawnymi i inny­
mi warunkami inwestowania

kapitału zagranicznego w na­
szej republice dla opracowania 
większej misji przedstawicieli 
biznesu USA w krajach bałty­
ckich latem br. Przed przyby­
ciem na Litwę odwiedził już 
on Łotwę i Estonię.

Zgodnie z rządowym progra­
mem pomocy USA w zakresie 
prawa komercyjnego litewscy 
prawnicy będą mogli dokształ­
cać się w USA, przewidziane 
są staże studentów prawa na 
uniwersytetach Ameryki i w 
firmach prawniczych.

Eksperci USA udzielą konsul­
tacji, jak najlepiej przygotować 
ustawy z zakresu prawa komer­
cyjnego oraz międzynarodowe 
umowy gospodarcze i handlowe 
Litwy.

(ELTA)-

PRZYJMUJE DEPUTOWANY

Informujemy, że deputowany 
do RN RL w staromiejskim ok­
ręgu wyborczym nr 18 Czesław-. 
Oklńczyc i Jego pomocnik przyj­

mują wyborców w sprawach 
osobistych w poniedziałki od 
godziny 17 do* 19 -w pomieszcze­
niu starostwa (uL Kauno 3/26).
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prowadzanie kraju do ruiny i 
robią to byli komuniści w tere­
nie, jak też agenci KGB w par­
lamencie. Dlatego żądamy prze­
de wszystkim ustawy o  deso- 
wietyzacji — mówi A  Gudma- 
nas. — Koło Kełme mam około 
30 ha ziemi oraz zabudowania. 
Ziemię mogę odzyskać, nato­
miast zabudowania należą dziś . 
już do innego właściciela. Jak 
w tej sytuacji mam gospoda- 

'rzyć?
Najpierw nalely zwrócić zie­

mię właścicielom, potem zaś 
prywatyzować, rozdzielać par­
cele, itp. -Całkowitym nonsen­
sem jest teoria dużych miast. 
Jak zaginą podmiejskie wsie, to 
kto będzie żywił miasta?

Były zesłaniec Audrius Dudo- 
nis z Rokiszkes mówi: „12 hek­
tarów, które miał mój ojciec 
oddano innemu, tymczasem, ja 
ani ara nie mogę uzyskać".

Adolfina Cybulskiene pragnie 
odzyskać ziemię dla stryjecz­
nej siostry —• zesłanki. Siostra 
mieszka w Ałtajskim Kraju, pra­
gnie wrócić i osiedlić Się na 
swojej ojcowiźnie. Niestety, 
ziemię tę już zabudowuje ktoś 
inny.

Uczestnicy akcji są zdania, 
że państwo nie ma koncepcji 
rozwoju gospodarki, Rada Naj­

wyższa beznadziejnie spóźnia 
się’ ze swoimi decyzjami. Przy­
kro, ale rolnicy nie mają zaufa­
nia ani do Rady Najwyższej, ani 
do rządu republiki; Jeśli zwrot 
ziemi i prywatyzacja będą się 
nadal tak odbywały, to czeka 
nas głód.

Państwo powinno ‘ nie tylko 
oddać właścicielom Ich ziemię, 
ale także użyczyć bezzwrotnych 
kredytów i przynajmniej w clą-

gu (—2 lat nie iciagać poda- 
tków. *

T v — Jak długo macie zamiar 
gtcdować? — pytam A, Gudma- 
nasa.

a ż  do zwycięstwa. Jeśli 
nie zechcą nas usłyszeć nasze 
władze, ogłosimy protest i żą­
dania całemu światu. Mamy 
zebranych już 140 podań od 
bvlvch właścicieli, ktoryni 
wszelkimi sposobami utrudnia 
się jej odzyskanie. Przypusz­
czam, że poszkodowanych jest

znacznie więcej. Niektórzy po 
prostu już opuścili ręce.

Wśród głodujących są Pf^-d- 
stawiciele z całej Litwy. Wśród 
„Ich — rzecz charakterystyczna 
_  nie ma przedstawicieli Wl- 
leńszczyzny. A przecież sprawa
wspólna... JuU„ .  TRYK

N A  ZDJĘCIU: uczestnicy ak cji 
głodowej.

Fot. W. Charln



„ k u r i e r W I L E Ń S K I ” 28 marca i 992 r.

25 marca na popołudniowym 
I posiedzeniu przemawiał minister 
spraw zagranicznych Republiki 
I Litewskiej Algirdas Saudargas. 
Stwierdził on, te wzrosła liczba 
uczestników procesu helsińskie- 
Igo, gdyż wszystkie państwa eu­
ropejskie reprezentowane są już 
samodzielnie. Innymi słowy, wy­
łoniło się to, co zostało ukryte 
na początku tej konferencji w 
11973 roku.

Jeszcze jedną istotną cechą no­
wego etapu jest przywiązanie dP 
zasad demokracji oraz gwaran- 

[cją wzajemnego bezpieczeństwa. 
Chcąc zachować wiarę w uniwer­
salność wartości demokratycz­
nych należy doskonalić mecha­
nizmy procesu helsińskiego, za­
pewniające bezpieczeństwo i sta­
bilność na kontynencie. Np. 
bezpieczeństwo państw bałtyc­
kich można zapewnić jedynie 
przez ostateczne wycofanie ob­
cego wojska, jeśli jednak w dal­
szym ciągu nie dojdzie do real­
nych kroków wycofania wojsk, 
ścisłego porozumienia, reglamen­
tującego harmonogram wycofa-

Na helsińskim spotkaniu KBWE
nia wojsk, Litwa zmuszona bę­
dzie poruszać ten problem na 
KBWE i powiązać go z treścią 
helsińskiego Aktu Końcowego.

Nadzór zobowiązań helsińskich 
w sferze praw człowieka byłby 
o wiele efektywniejszym po po­
wołaniu instytucji komisarza 
KBWE ds. mniejszości narodo­
wych. Litwa popiera tę ideę. z 
którą wystąpił minister spraw 
zagranicznych Holandii, i goto­
wa jest zaproponować Wilno ja­
ko ewentualne miejsce pobytu 
regionalnego oddziału biura tego 
urzędnika.

Wczoraj wieczorem minister 
spraw zagranicznych Republiki 
Litewskiej spotkał sie z minist­
rem spraw z£ granicznych Austrii 
A. Mockiem - oraz ministrem 
spraw zagranicznych Polski K. 
Skubiszewskim.

Dziś inauguracyjna sesja spot­
kania helsińskiego KBWE, w 
'której wzięli udział ministrowie 
spraw zagranicznych" państw, 
kończy obrady.

(ELTA)

W Polsce
przybyło
diecezji

WATYKAN (Reuter—ELTA). 
Papież Jan Paweł II dokonał re­
organizacji podziału terytorialne­
go Kościoła Katolickiego w T 
sce, dążąc do odnowienia jego 
struktury i dostosowania się do 
przemian, jakie nastąpiły w Eu­
ropie Wschodniej.

Tylko jedna spośród 27 pols­
kich' diecezji pozostała nienaru­
szona. Pepież postanowił, utwo­
rzyć jeszcze 13 nowych diecezji, 
zwiększając ich liczbę do 40. 
Granice sześciu spośród nich o- 
bej mu ją obecnie część Ukrainy 
i Białorusi. Dąży się do tego, a 
by w każdej diecezji mieszkało 
około miliona ludzi. Obecnie w 
Polsce spośród 38 min mieszkań­
ców 93 proc. jest chrześcijana­
mi - - katolikami.

Jo począć z bronią chemiczną, utopioną w Bałtyku?
SZTOKHOLM (NTB—ELTA).

Zanieczyszczanie Bałtyku w na­
szym stuleciu osiągnęło taki po­
ziom, że coraz częściej nazywa 
się go jamą pomyjową. Spośród 
wszystkich zanieczyszczeń naj­
groźniejszą bodajże jest broń che­
miczna, którą w szóstym, i  siód­
mym dziesięcioleciach topiły w 
Morzu Bałtyckim Związek Sowie­
cki i NRD.

Według posiadanych niepełnych 
danych Bałtyk pochłonął około 
300 tysięcy • ton pocisków z ga­
zami trującymi. Corocznie około 
setki ich trafia do sieci rybac­
kich, co jest wielkim zagroże­
niem dla załóg statków.

Znana międzynarodowa organi­
zacja ekologiczna „Greenpeace" 
domaga się, aby rządy krajów

basenu Morza Bałtyckieigo przy­
stąpiły do oczyszczania! Bałtyku 
oraz do wyeliminowania tego za­
grożenia. Specjaliści biologii- mo­
rza nie akceptują jednak takiej 
propozycji. Ich zdaniem, lepiej jest 
pozostawić te trujące gazy, aby 
spokojnie leżały sobie na dnie 
morza, gdyż wydobyte mogą prze­
dostać się do środowiska. Na 
dnie morskim zalegają one głę­
bsze miejsca, gdzie na skutek 
braku tlenu świat organiczny jest 
ubogi, a więc trafiając z przerdze­
wiałego pocisku łub beczki do 
wody nie wyrządziłyby większej 
szkody faunie moąnskiej. Ponadto 
gaz gorczyczny (najczęściej nim 
wypełniane były pociski) dosyć 
szyibjkp się rozkłada i' może za­
szkodzić w tym czasie jedynie 
bardzo blisko tego miejsca znaj­

dującym się rybom czy innym 
żywym istotom.

- Inna sprawa (co do której 
wszyscy są zgodni), że należy 
jak najszybciej i najdokładniej 
ustalić miejsca zatopienia broni 
chemicznej i umieścić znaki ost­
rzegające, aby unikali tych 
miejsc rybacy. Tę kwestię szwe­
dzki minister środowiska Olof 
Johansson zaproponuje do omó­
wienia na kwietniowej naradzie 
w Helsinkach.

W iele też należy oczekiwać 
od naukowców: powinni zbadać, 
jaki wpływ na otoczenie mogłyby 
mieć trafiające doń znaczne iloś­
ci trujących gazów. Jak na razie 
można jedynie snuć przypuszczę 
ma, gdyż problem taki nigdy nie 
był badany.

0  Jak komunikaty działań wo­
jennych brzmią sprawozdania z 
południowoafrykańskiego miaste­
czka Pitersburg, w którym pano­
szy się rój dzikich pszczół. Roz­
wścieczone owady przez 6 go­
dzin oblegały mieszkańców jed­
nej z dzielnic tego osiedla.

Następnego dnia niespodziewa­
nie napadły na przechodniów, z 
których pięciu dostarczono do 
szpitala. 65-łetnia Janett Hen- 
ning zmarła od użądłeń nie od­
zyskując przytomności.

©  Prawdziwie bohaterskiego 
czynu d&konał pies wabiący się 
Kimba z niewielkiego bawardcte­
go miasteczka Bad Kissingen. Ce­
ną własnego życia uratował od 
pożaru 5 osób. Kimba jest przed­
stawicielem jednej z najmniej­
szych dekoratywnych ras psów 
chflłuahua. Jest mniejszy od ko­
ta — jego wzrost zaledwie 20 
centymetrów, a waży 200 gra­
mów. - *’ ■
J...Późną nocą gospodynię do­
mu Edith Wimmel obudziło 
dźwięczne niepokojące szczeka­
nie Kimby, Całe dolne piętro nie­
wielkiego domu, w którym mie­
szkały dwie rodziny zaściełał 
dym: z powodu niesprawnego sy­
stemu ogrzewania zapaliły się 
zasłony, meble, sprzęt domowy. 
Ledwie ludzie wybiegli na uli­
cę, runął strop budynku” Gospo­
darze wynieśli z płonącego domu

również małego Kimbę. Jednak 
było za późno — koncentracja 
czadu okazała się dla niego 
śmiertelna.

Miejskie stowarzyszenie ochro­
ny zwierząt postanowiło na miej­
scowym psim cmentarzu wznieść 
pomnik na cześć odważnego psa 
z napisem: Kimba uratował 5 o- 
sób.

0  Rozmowa telefoniczna w 
miejscu publicznym w stolicy Ko­
rei Południowej może zaszkocfcić 
zdrowiu. Do takiego wniosku do­
szli uczestnicy komisji sprawdza­
jącej aparaty telefoniczne zain­
stalowane w sklepach uniwersal­
nych, hotelach, kinach i nawet 
szpitalach Seulu. Wyniki badań 
laboratoryjnych wykazały istnie­
nie na słuchawkach telefonicz­
nych mikroorganizmów, . mogą­
cych spowodować choroby żołą­
dka i zapalenie płuc. Spośród 50 
zbadanych telefonów bezpiecz­
nych okazało się tylko osiem.

0  Amerykanie w większym 
stopniu powinni się obawiać ra­
bunkowych napadów ulicznych 
lub gwałtów, niż włamań do mie­
szkań — taki wniosek można wy­
ciągnąć z danych statystycznych. 
Obliczono, że liczbą ofiar ban­
dytów grasujących'* na ulicach 
miast amerykańskich o ciemnej 
porze doby wzrosła o 21 proc., 
a tymczasem . poszkodowanych 
na wskutek włamań do miesz­
kań stało się o  9 proc. mniej. 
Ogółem w ciągu tego okresu w 
kraju dokonano 36,1 miliona 
przestępstw, z kradzieżą samo­
chodów włącznie.

Szczególny niepokój wśród A- 
morykanów budzą wypadki gwa­

łtów. Chociaż w ciągu 1989 ro­
ku, w porównaniu z poprzednim 
rokiem nie stało się ich więcej 
tym niemniej na 1 tys. mieszkań­
ców w celu gwałtu dokonano 101 
napadów.

0  „Co jest potrzebniejsze 
woda pitna czy żona?" —  gło­
wią się mężczyźni wspólnoty A- 
ddo w nigeryjskkn stanie Kwara. 
Taki nieoczekiwany dylemat wy­
łonił się przed nimi, gdy w są 
siedniej wspólnocie Arobajo wy 
wiercono szyb w celu zaopatry 
wania ludności w  czystą wodę 
Początkowo głowy rodzin beztro­
sko posyłały swe żony po wodę 
do sąsiadów, z którymi tradycyj 
nie utrzymywał! przyjazne stosun­
ki. Jednak wkrótce wszczęto 
larm. Do czworga z nich ich żo­
ny nie wróciły, woląc pozostać 
Arobajo, znaleźć nowe szczę 
ście rodzinne.

Poważne pretensje wysunięto 
również pod adresem władz. , .Ko­
rzystając z monopolu na wodę _ 
wywierconego przez was szybu, 
młodzi mężczyźni w Arobajo, u- 
wodzą nasze żony —  gniewnie 
oświadczył głowa wspólnoty 
przedstawicielowi odpowiedzialne­
mu za zaopatrzenie w  wodę 
rektoratu żywności, dróg i 
frastruktury gospodarki rolnej 
— Jeżeli tak będzie nadal, to 
zygnujemy z przyjaźni z 
bajo'*.' :

zre-
Aro

Według doniesień prasy 
przygotował 

Zbigniew MARKOWICZ

Jak się zmieniają ceny 
i wynagrodzenia za pra

I. Według danych wybiórczej obserwacji ogólny i VI
detalicznych i taryf towarów konsumpcyjnych "i płataj?4 t* I 
dla ludności w republice w lutym 1992 r. w porZ ^  njj I 
styczniem stanowił 1,424, a w porównaniu z grudm**! s !  | 

2,220. W  porówaniu z grudniem 1990 r. ceny | jj|||ps|p | 
sly 11 razy.

Indeksy cen i taryf towarów konsumpcyjnych 1 pj4tQv 
dla ludności określają następujące dane:

Nazwa grup 
towarów i usług

W  lutym 1992 r. w por6*^>

st
yc

zn
ie

m
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r.
=

l

lu
ty

m
«1

1

1,424 9.028

1,425 9,388

1,414 10,139
1,433 8,868

1,437 9,720
1,443 11,723
1,409 7,997

1,401 9,715-
1,391 4,781
1,758 7,021
1,849 9,144
1,310 4,056

1,298 9,044
1,097 9,081

1991 1

Towary konsumpcyjne i 
usługi płatne
Wszystkie towary z napojami 
alkoholowymi włącznie 

W  tym: 
spożywcze 
niespoiywcze 
Wszystkie towary bez 
napcjów alkoholowych 

W  tym spożywcze 
LJsługi. płatne 

W  tym: 
bytowe
transportu pasażerskiego 
łączności
gospodarki mieszkaniowej 
kulturalne
sanatoryj no-uzdrowiskowe 
•i zdrowotne ■ ' 
kcmunalne

2. Ceny towarów i usług rosną szybciej niż płace zarobko*. 
Przeciętna płaca zarobkowa netto w lutym br. wynosiła 22021{ l 
i w porówaniu ze styczniem wzrosła o  19 proc.r a w porównaj I 
z przeciętną płacą zarobkową grudnia 1991 r. — o 26 proc \r 1 
związku z tym stopa życiowa ludzi pracy stale upada. Jeiij,  I 
.grudniu 1991 r. płaca zarobkowa pracownika republiki cztâ  I 
krotnie przekraczała minimum utrzymania, to w lutym 19921 [ 

i— trzykrotnie Analogiczną sytuację odnotowuje się we wbt. I 
stkich sferach gospodarki.

3. W  lutym 1992 r. ceny produkcji przemysłowej były u I 
razy wyższe w  porównaniu ze styczniem i 3,4 razy wyjsa i I 
porówaniu z grudniem 1991 r. W  porównaniu z lutym ubiegłe-1 
go roku ceny te wzrosły 13,1 razy. Najszybciej urosną ceny v I 
przemyśle paliwowym, chemicznym, obróbki drewnâ  pnxtakqj I 
cementu,- mięsa i mleka.

4. W  styczniu—lutym 1992 r. nadal rosły ceny w budoirt I 
ctwie. W  ciągu tego okresu ceny budowy obiektów produkty I 
nych wzrosły 5,3, nieprodukcyjnych -t- 6,9 razy w porównam f 
z analogicznym okresem ubiegłego roku. Szczególnie wzrośli I 
cena prac budowlano-montażowych domów mieszkalnych. Ca I 
powierzchni ogólnej 1 m3 w domach, bu do wanych^ze śradkót I 
budżetu i przedsiębiorstw wynosi 4,5 tys. rubli i w porównui I 
z końcem 1990 r. wzrosła przeciętnie 16,7 razy. Rosną też | 
budownictwa innych obiektów nieprodukcyjnych: oświatołjri I
15,6 razy, zdrowia i opieki społecznej —  15 razy. 4

DEPARTAMENT STATYSTYKI PRZY RZĄDZIE 
REPUBLIKI LITEWSKIEJ

Społeczność opiekuje się 
szkołą w Justiniszkach

W  czwartkowy nr numerze na­
szego dziennika zamieściliśmy 
fotoreportaż pt. „Chuligani na 
budowieM. Pisaliśmy, iż grupy 
nastolatków dokonują . aktów 
wandalizmu na terenie budującej 
się szkoły w Justiniszkach. Z 
wielką przyjemnością informuje­
my naszych Czytelników, iż sy­
tuacja uległa zmianie.

Społeczny Komitet Rodne** I 
ki pomocy tej szkole I 
wał w czynie społeczny® <7* P 
ty, jest także stróż 

O  sytuacji - M 
tej szkoły -Wjw tvm rów®* 1 
problemach z materiał*® I 
wlanymi będziemy [stale ■ 
mować naszych Czytelcj* ^ j

Dyplomatom wyjaśniono 
stanowisko Litwy
W  Ministerstwie Spraw Zagra­

nicznych Republiki Litewskiej 
odbyto się spotkanie kierownika 
delegacji w sprawie terminów 
i trybu wycofania byłego wojska 
ZSRR, podlegającego Federacji 
Rosyjskiej, wiceprzewodniczące­
go Rady Najwyższej Czesiowasa 
Stankewicżiusa, koordynatora 
delegacji, kierownika grupy eks­
pertów, ministra bez teki Alek- 
sandrasa Abiszaly oraz członka

d e le g a c ji ,  wicetninlstt®* 5 ^  1  
g ra n ic z n y ch  GedimiP** ^ ^ 1  
n ysa  z  p r z e b y w a ją c y ® * ^ * j 
n ie  k i e r o w n ik a n ^ a P  u f*|
cielstw dyplomatyczny ff
spotkaniu wyłusz^™*
sko litewskiej-delegaci p ^ l  
wano niezadowalajOP
negocjacji - z Federacja^  I
co do wycofania P00̂
jej wosk.

ROZLICZEN IA ZA M IESZKANIA PRZEDŁ
ności za mieszkamiW  związku z pogorszeniem się 

cyrkulacji pieniędzy, opóźnie­
niem wypłat poborów i emery­
tur, rząd Republiki Litewskiej 
postanowił termin rozliczeń lud-

munalne - za marzec 
do 25 kwietnia* mm' 

Biuro informaefflat \
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p̂ bjemy rad terenowych
/ 7 «^ ie iO lk a  roku ubiegłego zamieściliśmy artykuł pod ty- 

Zwielkiej chmury^.", poświęcony działalności Awlteńsklej
•“[f11 Gminnej, **osunkom: pełnomocnik rządu i jego aparat__

ogniwo prawowitej władzy, odpowiedzialności kontrole- 
ńcxe&la rejonowego za obiektywność i konstruktywne ukie- 

protokołów 1 wniosków pokontrolnych.
^prtiifmy: na tądanle pełnomocnika rządu na rejon wlleń- 

a Meiysa została zwołana nadzwyczajna sesja tej rady, na 
*[ I rozpatrzono kwestię zwolnienia starosty gminy T. Bukiel 

wS stanowiska. Podstawy? A  właśnie. Jakieś mgliste, zawlkła- 
1 ile mniej bezapelacyjne opinie i sądy z protokołu pokontrol- 
°e‘ jgu deputowani nie uznali ani za obiektywny, ani za rze- 

ani pouczający, pomagający w  usunięciu potknięć 1 błę- 
działalności rady i starosty. Cz. Zywuszko, F. Sobolew- 

V* p Dodarewlcz, A. Timoflejew 1 inni zabierający głos Jed- 
n l̂nie mówili o  niestrudzonej działalności pani Teresy dla 

jjjja mdaośd gminy, jej wysokich kwalifikacjach, taktownoścL 
Vottun zaufania staroście wyrażono Jednogłośnie, a Jednocześ- 

. obowiązano do bardziej aktywnego działania w  zakresie rea­
kcji ustawy RL o obywatelstwie, rozkręcania procesu przekształ- 
i-Twłafflo^lowych na terenie gminy. 'Pełnomocnika rządu nie za­
dowoliły ani przebieg sesji, ani jej uchwała odnośnie starosty. Zaa- 
Jeiowal zatem do RN RL prosząc o  rozwiązanie czterech rad gmin­
nych rejonu, w tym awlżeńsklej. Z kolei parlamentarna komisja 
bdania antykonstytucyjnej działalności poszczególnych rad tere­
nowych orzekła, że podjęcie takiego kroku nie uznaje za celowy
I uzasadniony.

Od październikowej sesji nadzwyczajnej upłynęło pół roku. Co 
dxiś słychać w Awiżeniach? Jakie zmiany *tu zaszły? Jakie sprawy 
Wynwają się na pierwszy plan w działalności starosty, jakie spo­
soby, chwyty preferuje, by sprostać zadaniom?

_  pani Tereso, siłą rzeczy pie- 
jtiie pytanie dotyczy dzisiejszych 
stosaMów rady, starostwa i sta­
ndy z aktualną władzą rejonową.
Me okrywam, ie z rozmowy z 
pcfanmftHiikiMn rządu na rejon 
Tłltfekl A  Merkysem 1 kierow- 
ifldan rejonowej służby kontro­
li irywniMkowałem, te obecnie 
tl̂ órych zastrzeżeń pod. waszym 
aboea raczej nie ma.

-  Uważam, że stosunki: wła­
da rejonowa — władza gminna 
okładają się nie najgorzej. Naj­
główniejsze, że jest dziś zrozu­
mienie wzajemne, dążenie do rze- 
aowej współpracy. Deputowani 
ady, pracownicy starostwa wy­
dadzą | oczywistego założenia, 
ie nieporozumienia i zgrzyty w 
tym pionie, | tym bardziej kon­
frontacja w jakiejkolwiek posta- 
d pnede wszystkim negatywnie 

odbiją na ludności, interesie 
“ tych wyborców, załatwianiu 
foaejszych potrzeb mieszkań­
ców.
~Je założenia 1 postulaty o- 

*^*ają dziś każde ogniwo wła- 
«lr- Chodzi natomiast o  konkre- 
^łcooby usunięcia przysłowlo- 

niezgody. Na sesji 
^mzlemiku mówiono, te w 
S 2 SS zwleka a mote

Pracę w za kresie  za - 
r ™ 301* obyw atelstw a RL 1 
r r * 1* odpow iednich  d o k u -

Z Ł  Petrow asem  n a

KtU^^Ufy daIece
tanri-u  ^ e k t ó r y c h

u ch w a ł ja ­
d a j ą c y c h  z  ustaw odaw st-

? cmwei wspót- 
S£ rozumienia 

^jlłrTi 1 i  ma to konkretne 
(“ii w  obradach
N |£gjfji|Ś P° Poidziemi- 
54 deputowa-
T̂Krir%*__ '*dzial -F. Prfmufa*

Po co ta biurokratyczna karuze­
la, jaką odziedziczyliśmy z cza­
sów stagnacji i komenderowa­
nia odgórnego? Podczas jednej z 
sesji deputowani ostro postawili 
tę kwestię i zażądali od A. Mer- 
kysa podjęcia odpowiednich po­
sunięć. Niebawem nadeszła na­
prawdę dobra wiadomość: dla
rozbudowy Awiżeń i Bukiszek, 
w tym na perspektywę, z fun­
duszu państwowego radzie przy­
dzielono odpowiednio 30 i 50 ha 
ziemi. Rozwiązało to nam ręce, 
zdjęto z porządku dziennego 
drastyczny problem.

C<y też inny przykład. Obecnie 
zupełnie inaczej, niż poprzednio, 
wygląda kwestia obsługi Judnoś- 
ci w  najszerszym tego słowa zna­
czeniu. Do gestii bowiem rad 
gminnych zostaje przekazana 
skomplikowana współczesna in­
frastruktura, jaką do niedawna 
opiekowały się rejonowe służby 
komunalne. A  to, jak na nasze 
warunki, i rozgałęzione podzie­
mne sieci inżynieryjne, kotłow­
nie i zaopatrzenie w  ciepło, ga­
zociąg i kanalizacja, wodociąg, 
wyspecjalizowane • warsztaty re­
montowe. ogrzewanie różnych 
obiektów o  przeznaczeniu socjal­
nym i produkcyjnym: szkół i 
przedszkoli, placówek kultury i

domy, zagrody, obejścia. Nasza 
współpraca, rzeczowe kontakty 
z władzą rejonową również w 
tym względzie są korzystne dla 
ludności gminy: o ile to możliwe, 
idą nam na rękę, zwłaszcza przy 
załatwianiu odpisów, dokumen­
tów z archiwów. Co prawda, 
uwzględnia się przy tym widmo 
„Wielkiego Wilna**, w którego 
zasięgu jesteśmy, konieczność 
przyśpieszania wszystkich czyn­
ności związanych z odzyskaniem 
nieruchomości.

— Znowttt poproszę, pani Te­
reso, o  konkrety.

'■— Bardzo proszę. Otóż rada 
uznała prawo do odzyskania zie­
mi i innych nieruchomości, a 
funkcjonariusze starostwa załat­
wili już dokumenty ponad 50 
osobom. Tylko nieznaczny odse­
tek jakimś cudem zachował po­
trzebne papiery, większość nato­
miast już otrzymała niezbędne 
dokumenty^ archiwalne. Witold 
Pieńkowski z Bendar został gos­
podarzem 12 ha, Jan Pilecki z 
Awiżeń udowodnił prawo do 10 
ha ziemi ornej, swoje czy też 
ojcowiznę otrzymali Józef Gied- 
widż z Pikieliszek, Wacława No­
wicka z Małej Rzeszy, Aleksan­
der Zacharewicz, Maria Pilecka. 
Może wystarczy?

Co słychać w Awiżeniach?

-E. Petrowas, 
Radv Naiwvższej 

jWyjrj  ̂ ®aaze80  okręgu S.
oJ!!erkvs- T a k ietozur*, , ° 1,vanie niewąt- 

do lepsz*!
dążeń przedsta­

wicieli ludności, gminy, sprzyja 
sprecyzowaniu wymagań odgór­
nych oraz postaw deputowanych.

Czas leci, zmieniają się szybko 
okoliczności, warunki, realia na­
szego życia, euforia i piękne 
hasła ustępują miejsca nieubła­
ganej rzeczywistości. A  mówię 
to dlatego, że rada odwołała nie­
które swe uchwały, jakie potra­
ktowano/jako sprzeczne z obo­
wiązującymi aktami prawnymi. 
Korona z głowy nie spadła...

—  Czy mam to zrozumieć, te 
rada 1 starosta po prostu czeka­
ją teraz na wskazówki odgórne 
i posłusznie je wykonują?

|— Wcale nie. Rada, starosta 
korzystają z wszystkich przysłu­
gujących nam w myśl ustawy o 
podstawach samorządu, terenowe­
go uprawnień i pełnomocnictw. 
Powiedzmy, od lat borykaliśmy 
się z problemem przydziału par­
celi pod budowę domów indywi­
dualnych. zwłaszcza w najwięk­
szych naszych osiedlach —  Awi­
żeniach i Bukiszkacb.. Z  jednej 
strony, według wszystkich ustaw 
i normatywów gospodarzem i 
dysponentem ziemi jest rada 
gminna, zaś z drugiej — jest to 
albo fundusz państwowy, albo 
fundusz położonych na terenie 
gminy gospodarstw. W  każdvm 
konkretnym przypadku Doszuki­
wania wspólnego mianownika, w 
tym z władzami rejonowymi, 
trwały przez miesiące, a każde 
podanie obywateli z ..biegiem 
czasu przekształcało - w opasły 
tom wszelkiego rodzaju zaświad­
czeń, aktów sprawdzenia, orze­
czeń dobrego tuzina' komisji i 
służb, miejscowych i rejonowych.

ochrony zdrowia, mieszkań, cie­
plarń. Słowem, pracy w bród, 
zwłaszcza, jeżeli się uwzględni, 
że centralną kotłownię, sieci inży­
nieryjne musimy wyremontować, 
zrekonstruować. Kto konkretnie 
tym się będzie zajmował na co 
dzień? Szczupły aparat starostwa 

'p o  prostu nie da rady. Zapropo­
nowałam zatem powołać wys­
pecjalizowaną służbę i ubiegać 
się o  nowy etat —  zastępcy sta­
rosty ds. służb komunalnych i 
obsługi ludności. Przewodniczący 
rady H. Michalkiewicz, deputo­
wani poparli propozycję, a uch­
wała sesji w tej kwestii, o  ile 
jestem zorientowana, spotkała się 
z przychylnością władz _rejono- 
wych. Możemy dziś ze stuprocen­
tową wiarygodnością mówić, że 
te funkcje pełnić będzie Mikołaj 
Szum, który dotychczas uracow~ł 
w charakterzegiówńego energe­
tyka w  Stadninie Państwowej. 
Nawiasem mówiąc, tu, na miejs­
cu, buduje własny dom. a zatem 
fest osobiście zaińteresowmv. bv 
służba, wszystkie sieci trasy, 
linie funkcjonowały bez zakłóceń 

Przytaczając powyższe przykła­
dy chciałam raz jeszcze podkreś­
lić: konfrontacja, jakieś tam nie­
porozumienia w  pionie^ o  którym 
mówimy, prowadzą d° ślepego 
zaułka, a cierpią i tracą na tym 
nasi wyborcy, nasi obywatele7 a 
w szerszym ujęciu ludność Wi- 
leńszczyzny. Nie możemy sobie 
na to pozwolić, uwzględniając 
dzisiejsze i jutrzejsze interesy 
mieszkańców, ich sytuację mająt­
kową, prawo do odzyskania ziemi, 
ojcowizny, zacbowahvch nieru­
chomości, przydziału parceli-ood

— Cóż, pani przekonała mnie, 
pani Tereso, że proces przeksz­
tałceń własnościowych nabiera 
rozpędu. Ale wśród wymienio­
nych nazwisk są tylko przedsta­
wiciele, te tak powiem, rdzen­
nej ludności. Tymczasem ustawa 
o reformie rolnej zakłada..

— Rozumiem. Działamy zgod­
nie z ustawą. Jeżeli mieszkaniec 
gm}ny jest obywatelem Republiki 
Litewskiej j  udowodni swe prawa 
do ziemi zamiast pozostawionej • 
ojcowizny gdzieś pod Szawlami, 
Kownem czy Kretyngą — nie­
zwłocznie załatwiamy formalnoś­
ci. Przytoczę kilka nazwisk: Juo- 
zasowi Dragunasowi z Rzeszy 
przyznano dziesięciohektarowy 
areał. Łaima Karakai otrzymała 5 
ha, przyznano prawa również 
Kazysowi Mikenasowi i innym. 
Warto podkreślić: przydzielamy 
w tych wypadkach taką ziemię, 
do której z pewnością nikt wię­
cej nie pretenduje ani dziś ani 
będzie pretendował w najbliż­
szej przyszłości, by uniknąć nie­
pożądanych kolizji. Ustawa obo­
wiązuje, musimy przestrzegać lej 
ducha i litery. •

W  związku z tvm powrócę do 
majaczącego przed nami widma 
„Wielkiego Wilna" oowodujące- 
go niepokój, niepewność jutra. 
naszvch mieszkańców. Ustawę o 
reformie rolnei, załpżenia aktów 
państwowych RL o przywróceniu 
prawa własności i trubi? odz^s- 
kanfa zachowanych nieruchomości 
traktujemy jednoznacznie: naj­
pierw powinniśmy — a mam 
na myśli zarówno najwyższe 
instancje, jak też dołowe ogni­
wa władzy — powinniśmy zrea­

lizować prywatyzację i reprywa­
tyzację ziemi, a później już mó­
wić o  zakusach ojców miasta i 
niektórych osób na stanowiskach 
w rządzie, lekką ręką kreślących 
nowe granice jakiegoś poczwara, 
pozbawiając chłopa pod wileński e- 

_go, prawowitego gospodarza tej 
ziemi, wszelkiej nadziei na przy­
szłość. To przecież prawdziwa 
tragedia dla naszych ludzi, jeże­
li tylko pod pierwszoplanową za­
budowę miasto za nic otrzyma 
560 ha, ą dalej ta liczba ma 
zwiększyć się do 2290 hektarów. 
Przy tym, że dziś mamy do dys­
pozycji nieco ponad 3 tys. ha 
ziemi uprawnej...

— Podzielam to zdanie. Praw­
dopodobnie zachodzą poważne 
zmiany w tych planach: interpe­
lacja deputowanych frakcji pols­
kiej parlamentu w tej kwestii, 
wnioski komisji RN ds. reformy 
rolne], protesty .mieszkańców 
pod wileńskich, opinia społeczna 
robią swoje, zmuszając do opraco­
wania nowych koncepcji, nowych 
podejść. Szafować ziemią, na­
szym największym bogactwem, 
nikomu nie wolno. W  związku z 
tym pozwolę sobie powrócić do 
wspomnianych po wy .'ej 30 1 50 
ha przydzielonych radzie z fun­
duszu państwowego. Odniosłem 
wrażenie, te dziś katdy, kto tyl­
ko złoty podanie, prawie auto­
matycznie otrzymuje parcelę.

.-t~ Pan . chyba niewłaściwie 
zrozumiał. Mówiłam o tym, że 
usunięto biurokratyczne rogatki 
i przeszkody, natomiast rada 
starosta ponoszą całkowitą odpo­
wiedzialność za uzasadniony 
prtydział parceli. Teraz na każdej 
sesjF deputowanych figuruje 
dość pokaźna lista chętnych o- 
trzy mania działki pod budowę 
domu, jednakże zanim konkret­
na osoba trafi 'do- tej listy,' do­
konujemy niezbędnych czynnoś­
ci: zgodnie z regulaminem działa 
odpowiednia* komisja rady, przy 
czym w kontakcie z kierownic­
twem gospodarstw, organizacji, 
placówek. Zasięgamy też opinii 
służby naczelnego architekta re­
jonu itd. Słowem, sito poważne... 
Szczęśliwie ., przeskoczyły" o rzez 
niego kilkadziesiąt osób: Józef 
Kozłowski i Jan Żukowski z 
Bukiszek, Zofia Daweiko, Ilukie- 
wicz, Trocki, Szocik, Siemionow, 
Grzybowski. Przepraszam, że tak 
z pamięci, nie wymieniem imfon.

' ^  Zakres obowiązków, zakres
pracy starosty stale wzrasta. Te­
raz dochodzi jeszcze służba ko­
munalna Pani mówiła. p??i Te­
reso. o rekonstrukcji kotłowni, 
remontach 1 utrzymaniu w przy­
zwoitym stanie sfeći in‘ynleryj- 
nych, innych obiektów 1 urzą­
dzeń. Wymaga to sporych nak­
ładów. Jak zatem wyglądają d*<ś 
sprawy finansowe gminv jak 
kształtuje się jej budtet?

— Jedynie 'kotłownia, jej re­
konstrukcja, ma kosztować ponad 
2 min. rubli. Obliczyliśmy, że 
brakuje nam 8 min z nawiązką, 
by nowa służba wywiązała się z 
zadań. Taką grubą forsą gmina 
nie dysponuje. Zwróciliśmy się 
do władzy rejonowe | z prośbą o 
dodatkowe finansowanie. Pewne 
nadzieje jednak są...

— Oby się ziściły!

Rozmawiał 
Michał ŁAWRYNIEC

I M  nie zasta- 
iw j dom stoi nie

właścicielem swej ziemi
na niej,

i Was_sjw “r uu*u sioi me 
lQia>a r g ^  ^ -feO becn ie

L m ożliw ość
i ieie ; ***“ *•

Ooru.1*^ na s w y chB h  ~ !mv temat
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Oiw 1 wykłln. ę . zagad-f s S i t 2iemi *
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1 'Cl80*!. albo tei
s  > 0 1 1  ? l i i i  BĘm

^•,<Seciaattii t»/ - dotvczv
* Klór|v mieliśmy

zwrot i 
dotyczy

m y lub nasi rodzice do  roku 
1940. Podania w  sprawie jej 
odzyskania m ożna składać 
(o ile kto tego nie zrobił w  
W ileńskim  Samorządzie M ie j­
skim, al. Giedymina 91. tyl­
ko  do 31 marca br. Ta zie­
m ia powinna b yć  zw rócona 
albo wydzielona w  innym 

. m iejscu' ja k o  parcela pod 
budow ę lub zapłacona kom ­
pensata. -w

Teraz zatrzymajmy sie na 
drugim zagadnieniu —  w y­
kupie’ ziemi. W ielu  wilnian 
zwraca się do  tedeikcji z tą 
kwestią.

|,W 1968 roku przenieśliś­
m y się do  W ilna, kupiliśmy 
domek na Zwierzyńcu wraz

z ogródkiem . Okazuje sie, że 
musimy obecn ie ziem ie w y­
kupić".

ffW  1953 roku zbudowaliś­
m y dom  na Górze Szeszkińs- 
kiej. M am v obok nieduży o- 
gródek. chcielibyśm y ziemie 
kupić. Dokąd należy zw rócić 
się w  tej sprawie?**

„Przed 10 laty nabyliśmy 
działkę zesDołowa w  N ow ej 
W ile jce . Chcielibyśm y uora- 
wi^aną przez nas ziemie w y ­
kupić na własność. Kto się 
tym zajmuje?** —: oto kilka 
z telefonów  tak licznych os­
tatnio.

A  więc. w  przypadku kn^- 
na ziemi, która mieszkaniec 
ma obok- własnego domu,

kupionego, czy 
zbudowanego 
p o  w ojn ie tj. 
po roku 1940 

należy się zwracać do  swe­
g o  starostwa. W  pierwszym 
przypadku —  zwierzyniec­
kiego, w  drugim — szeszkin- 
skiego. Jako że dopiero od 
kilku dni starostwa zajmuja 
się tą sprawą, delikatnie m ó­
w iąc, trwa tu chaos. Można 
też je zrozumieć —  rozdzie­
lanie talonów, prywatyzacja 
mieszkań, zwrot gruntów, o- 
becnie w ykup —  oto dodat­
kow e obciążenia. Tymczasem 
liczba pracowników .wciąż 
ta sania. W  niektórych sta­
rostwach ,'jak np., .*nipiskim 
podania o  wykup ziemi 
przyjmowane są od tygodnia, 
w  antokolskim. werkiaiskim. 
N ow ej W ile jce  -  ' dosłownie

od kilku dni. Samorzad 
przygotował specjalne blan­
kiety. które należy wypeł­
nić; A le o  ile one nie nade­
szły do któregoś starostwa, 
można złożyć podanie na 
dowolnym papierze, czyli od 
ręki. Najważniejsze zadekla­
rować chęć wykupienia zie­
mi. Jakie dokumenty potrze­
bne będą do tego, napiszemy 
dodatkowo, gdyż na dzień 
dzisiejszy nie ma całkowitej 
jasności w tej sprawie.
'C o  się 'tyczy  sadów zesno- 

łow ych ^  podania należy 
składać w  swoim zarzadzie 
sadów. Ten z kolei przekaże 
je  wszystkie razem do staro-_ 
stwa. Termin wstępny do 31 
grudnia 1993 r. Piszemy 
wstępny, gdyż może on ulec 
zmianie.

Helena GŁADKOWSKA
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Fundusz Ratowania Starówki
 |, ,Miasto czarowne, otoczone
1 najpiękniejszą może w kraju na>- 
szym przyrodą, stare, zadumane 
I jakby z gmachami, na których 
wyryte praedkilkusetletaie daty..." 
I— tak scharakteryzowała Wilno 
[Eliza Oraesdkowa.
■ Ta część z wyrjrtymi przed 
wiekami datami, czyli ośrodek hi­
storyczny Wilna wraz z przyleg­
łymi częściami zabytkowych 

j zajmuje ponad 250 ha. 
jak w soczewce zbiegła się 

spuścizna architektoniczna Wilna, 
j  na podłożu zachodnio­

europejskim na styku ze wscho- 
dem Europy. Tworzyła- się w og­
romnym stopniu z inspiracji pol­
skiej, powstawała rękoma Pola­
ków, Litwinów, Włochów, NAem- 
ców, Francuzów.

h Ci ostatni przywozili pomysły, 
które jedna/k na miejscu, w wa­
runkach lokalnych były wzbogar 
cane, przetwarzane. W  wyniku 
powstały w ' Wiilnie specyficzne 
fonąy architektoniczne, które o- 

■ siągnęły swój szczyt w baroku 
[wileńskim, później w klasycyzmie.
I Do osobliwości Starego Miasta 
I należy przede wszystkim nad po- 
I dziw malownicze ukształtowanie 
I terenu, spontaniczność rozplano- 
I wania, połączenie monumentał- 
I nych form ^achodnioeuropejddch 
Iz  pewną dozą prowincjonatenu.

Spuścizna złożona z tych war- 
I tości nie fest jednak trwała. W y- 
I daramia historyczne, przemiany 
I społeczno - gospodarcze systema- 
I tyczcie uszczuplały ten skarbiec.
I Wiele bezcennych budowli znik- 
lo ę ło  bez śladu. Szćzegółnie tra- 
I gicany okres przypadł na lata po

drugiej wojnie światowej. W y­
starczy przypomnieć o  zamykaniu 
świątyń wileńskich (z **35 czyn­
nych było zaledwie 9), zburzono 
dzieła Antoniego Wiwidskiego — 
kościół Serca Jeausowego i po­
mnik Trzech Koizyży, kapliczki w 
Kalwarii i niemal wszystkie kap­
liczki miejskie, figury na fronto­
nie Katedry, wnętrza kilkunastu 
kościołów, zlikwidowano zabytko­
we cmentarze — Ewangelicki i 
Żydowski, rozebrano uszkodzone 
lub wypalone podczas wojny bu­
dowle, które częstokroć niewiel­
kim-nakładem sił i  środków mo­
żna było przywrócić do życia. 
Przykładem takiego bezmyślnego 
(najprawdopodobniej jednak ce­
lowego) postępowania może być 
ulica Niani ecka, fatataie zdefor­
mowana, niwecząca całokształt 
Starówki.

W  latach 70 podjęto długoter­
minową inicjatywę prac rewalo­
ryzacyjnych na szeroką skalę. W  
wyniku odrestaurowano kilka 
kwartałów zabudowy mieszkalnej 
4 kilkanaście budowli monumen­
talnych. W  pracach tych obok 
specjalistów litewskich uczestni­
czyli Polacy reprezentujący dwie 
firmy —  PKZ i „Budimez". Nie­
stety, znana sytuacja w ekono­
mice sprawiła, że polscy specja­
liści musieli opuścić place budo­
wlane. Obniżyło się też tempo 
robót na obiektach restaurowa­
nych siłami miejscowych konser­
watorów.

Dobrze więc ostatnio się stało, 
że powstał Fundusz Ratowania 
Starówki. Jest to instytucja o 
zakresie międzynarodowym i słu­

sznie, bowiem spuścizna archite­
ktoniczna dawnego Witoa jest 
częścią składową dorobku euro­
pejskiego.

Fundusz Ratowania Starego 
Wilna jest instytucją charytatyw­
ną i dobrowolną, jednoczącą 
miejscowych specjalistów —  ur­
banistów i architektów, a także 
miłośników spuścizny historycz­
nej, działaczy społecznych, przed­
stawicieli litewskiej emigracji. 
Funkcje prezydenta Funduszu pe­
łni obywatelka USA pani Ange- 
le Neksicne, natomiast honorowym 
przewodniczącym obrany został 
znany artysta - plastyk z Japonii 
pan Hiro Jasnahata.

Ludzie zrzeszeni w Funduszu 
mają szczytne cele — zwrócenie 
uwagi społeczności świata na 
problemy Starówki wileńskiej. W  
tym ceki m.in. mają być nakrę­
cone specjalne filmy, które będą 
demonstrowane w  różnych państ­
wach dla specjalistów - eksper­
tów i szerokiej publiczności. W  
ten sposób inicjatorzy chcą zwró- 
<6ć uwagę na charytatywną dzia­
łalność Funduszu, licząc na pozy­
skanie większych funduszy.

Podczas niedawnej wizyty w 
Wilnie pani Angele Nelsiene za­
znaczyła, że instytucja przez nią 
kierowana zdobyła poparcie 
władz naczego miasta, że pragnie, 
aby Fundusz nawiązał ścisłą 
współpracę z działaczami kultury 
Wilna, społecznością, z ludźmi 
bfcznesu, którzy wajpierać będą 
odbudowę wileńskiej spuścizny 
kulturowej.

Halina JOTKIAŁŁO

Nie ma jak Lwów i
Niedawno „2yde Warszawy" 

poinformowało swoich czytelni­
ków o występie na scenie kame­
ralnej Teatru Wielkiego gości z 
Gorzowa — Teatru im. Juliusza 
Osterwy.

Dlaczego właśnie na tę Infor­
mację zwracamy uwagę? Po pie­
rwsze, z racji nazwy teatru: jm. 
Juliusza Osterwy, bo Osterwa to 
..nasz" wileński. Człowiek, któ­
ry ^tał w pierwszej dekadzie na­
szego wieku u podstaw odradza­
jącego się teatru polskiego w 
naszym mieście. A  ponadto teatr 
gorzowski przygotował śpiewo- 
grę Wojciecha Dzłeduszyckiego 
pt. „Niech żyje Wilno! Wiwat 
Lwów". Właśnie to przedstawie­
nie zostało zaprezentowane w 
Warszawie.

Widowisko, jak informuje .Z. 
W ." —,  to pefoe humoru, ale 1 
sentymentu piosenki ulic Lwowa

i WUna, a także zabaw*, 
ze słynnych kubjjyT 
miast. Reżyseria jeg r 
liny Dzieduszyćkiej;
-  Leszka Czamaty,

— Ewy i Wiesława 
_ _ W  szarości naszego 

życia obejrzenie tej 
byłoby jasnym 
mykiem. Może więc która 

placów * spol«aiRl|‘ w 
•obie tnjdu j  spróbuj' 
Teatr im. Juihra O ito ł j , 
rzowa do Wilna, w ł* ^  
praedrtawienłem. Motliw® 
d e i  Jest to do 
go dowodem były wizyty 
nie Zespołu Artystyczny, 
A a  Polskiego (na 
FKPL) „Poznańskich 
Stefana Stuligrosza fapmg 
dyś Zarząd Miejski ZPl) 
znakomitych zespołów.

Powodziowe reminiscencje
Starsze pokolenie wilnian wi- 

I działo i pamięta wiosenne powo- 
I dzie, gdy wezbrana, burzliwa 
I Wilia wylewała się z brzegów. 
I Sąsiadujące z rzeką ulice, pod- 
I wórka, tereny, Plac Katedralny 
I jakiś czas znajdowały się pod 
I wodą. Kroniki zanotowały naj- 
I większe powodzie oraz towarzy- 
I szące im zniszczenia, zdarzenia i. 
I jakby paradoksalnie to brzmia- 
I ło, odkrycia. Np. podczas powo- 
I dzi w 1838 r. oberwała się część 
I Góry Bekieszowej (nazwa pocho- 
I dzi od nazwiska Bekiesza, prżv- 
Ijaciela Stefana Batorego) i osu- 
f nęła się do Wilenki. Jak wia- 
I domo, Batory pogrzebał Bekiesza 
I na szczycie góry 1 na mogile 
I postawił pomnik w kształcie 
I ośmiobocznej wieży. Podczas po- 
I wodzi wskutek obuwania się pia- 
I szczystego zbocza pomnjk runął,
I W  gruzach znaleziono czaszkę i 

czapkę Bekiesza, które zostały 
(•przekazane do tyszkiewiczowskie- 
I go Muzeum Starożytności.

Jedna z największych powodzi 
I w historii naszego miasta zda- 
I rzyła się w kwietniu 1931 r. Za-
■ notowano rekordowy wzrost po- 
I ziomu wody — prawie o  5 met- 
1 rów. Woda, która zalała Plac 
i Katedralny, podmvła fundamenty
■ Katedry. Ściany popękały, por- 
Ityk wraz z kolumnami odchylił 
I się. Pilnie powołano Komitet 
I Ratowania Bazyliki i przystąpiono 
Id o  prac, podczas których ódkrv- 
I to groby królewskie. a w nich —
■ szczątki króla Aleksandra Jagiel­

lończyka oraz żon Zygmunta Au­
gusta —  HI. biety Habsburlanki 
i Barbary Radziwiłłówny, odnale­
ziono również urnę z  sercem 
króla Władysława IV Wazy. By­
ły to odkrycia na miarę history­
czną; Z  nimi związany jest wy­
padek, którego również nie da 
się wykreślić z dziejów naszego 
miasta. Koszty prac remontowych 
w  Katedrze oszacowano na oko­
ło 800 tys. złotych. Wówczas 
były to bardzo du?e pieniądze. 
2eby je  zdobyć władze kościel­
ne postanowiły sprzedać za gra­
nicę dziesięć wspaniałych fla­
mandzkich gobelinów z drugiej 
połowy XVII w o  tematyce bi­
blijnej. Nie mogły tego uczynić 
bez zezwolenia konserwatora wo­
jewódzkiego, którym był wów­
czas Stanisław Lorentz. „Kuria 
Metropolitalna w  Wilnie zwró­
ciła się więc do mnie na piśmie 
o  wydanie zezwolenia, argumen­
tując, że chodzi o  uzyskanie pie­
niędzy na dalszy remont Kated­
ry — wspominał co  latach Lo­
ren tz ,—  Kategorycznie sprzeci­
wiłem się wywozowi z Polski i 
sprzedaży za granicę tych bez­
cennych gobelinów". Była to 
ryzykowna postawa. Lorentzowi 
groziło zwolnienie z pracy. Ob­
roniła go opinia prasy, społecz­
ności. Gobeliny zostały w Wilnie. 
Pieniądze na remont zdobyto, m. ' 
in. dzięki ofiarności wilnian.

Na marginesie tej historii chcę 
przypomnieć, że po wojnie, na 
przełomie lat 50 -60, Katedra

znalazła się już nie w „popo­
wodziowym zagrożeniu", ale w 
„lądowym". W  ramach zaplano­
wanej rozbudowy Wilna, władze 
miasta wpadły na pomysł wyty­
czenia nowego kierunku magist­
rali prowadzącej z Kowna, któ­
ra przez centrum miała biec na 
Ant okol. Wymagało to poszerze­
nia ulicy od strony frontalnej 
Katedry. W  ten sposób gwałtow­
nie wzrosłoby nasilenie ruchu, 
Co spotęgowałoby wibrację, nisz­
czycielskie działanie spalin i w 
ogóle zakłóciłoby cały układ 
urbanistyczny tego fragmentu 
śródmieścia. Na szczęście znaleź­
li się ludzie, którzy pokrzyżowa­
li ten zwariowany zamiar.

Do powodziowych reminiscen­
cji 1931 r. skłania tak£e bohate­
rski czyn wileńskiego chłopaka 
Mieczysława Dordzika. Upamięt­
niono go pomnikiem, który stoi

naprzeciwko mostku prowadzące­
go na Zarzecze. Napis na nim 
głosi: „Tu Obok w Wilence dn. 
23 kwietnia 1931 roku zginął 
śmiercią bohatera Mieczysław 
Dordzik, uczeń szkoły rzemieśl­
niczej ratując z fal pamiętnej po­
wodzi małego Chackiela Char- 
mana. Ow czyn dziecka Wilna 
z chrześcijańskiej miłości bliźnie­
go zrodzony uczciła tym pomni­
kiem ludność wileńska.

Nie szukam, co mnie pożytecz­
ne jest, ale co wielom. 1. Kor 
10.33‘V

Decyzją jakiegoś urzędasa tai 
pomnik w  1986 r. miał być prze­
niesiony na jeden z cmentarzy. 
No bo rzekomo jest blisko ruch­
liwej ulicy itd. itp. Apelowałem 
na łamach naszego dziennika o  
zaniechanie tego zamiaru, sta­
nąłem w obronie tej pamiątki 
związanej z historią miasta. Pi­

sałem na ten temat do 
wydań. Pomnik przedei stoi 
właściwym miejsca, a poza tt* 
nie było pewności, czy 
przenoszenia w ogóle nie 

Większe powodzie 
no w Wilnie w latach W* 
1951, 1958. Dziś na szaęfck 
nęło ich zagrożenie. Co 

'żej te, które były, dztó*J 
dać możemy na zdjęd*^

\  Jeny SU W * 
NA ZDJĘCIACH: lodrt 

ni. ZygmuntowskieJ 1 ^ ’
K. Poieły); pomnik 
Dordzika. a
Fot. Bronisława Kondr*!0

Czekamy na odpowiedzi

| Poznaj miasto
O budynku tym na naszych 

I łamach pisaliśmy wielokrotnie, 
I zamieszczaliśmy również zdjęcie. 
I Gdzie się znajduje, co w nim się 
I aktualnie mieści, z jakich ludzi 
I imionami związana jest ta budo- 
I wla?
I Odpowiedzi prosimy nadsyłać 
I do 25 kwietnia br. pod adresem 
1 redakcji, z dopiskiem Dział Sto­

łeczny I Aktualności Na zwycię- 
I zców czekają nagrody książkowe

Fot. W. Charin

Uściślenie
Opublikowany w  „K.W."^ (1 lu­

tego br.) materiał o  Szubrawcach 
zawiera pewne nieścisłości i  up­
roszczenia. Dotyczą składu osobo, 
wego. Otóż Józef Piłsudski nigdy 
nie był w Towarzystwie Szubraw­
ców, jak również nie było tam 
nigdy żadnej kobiety. „Codez 
Szubrawski" Renovatus stanowił, 
że do towarzystwa „nie wejdzie 
kapłan ni białogłowa..."

Posiadam wykaz członków za 
1915 r., z którego wynika, że 
większość wymienionych przez 
autora osób nie była członkami 
Towarzystwa. Byli nimi natomiast 
Restytut Sumo rok, Ignacy Par­
czewski, Bronisław Umiastowski,

Tadeusz Dembowski, 
Niedziałkowski, Marian Su®̂ . 
ło, Władysław Zawad*®* 
Klott, Władysław Malino**^ 

Tadeusz Wróblewiki we ^  
,.Strażnikiem
„Stróżem Gospody". M ię^J 
10-pokojowym mieszkania H 
wspominał Jan Bułhak* ^ 
Nepoleona, wówczas Mu*®*'** 
którego pomnik zaglądał* .̂ ^ 
okien. Stąd miejsce 
zwano gospodą „Pod R4* yi 

Tadeusz Wróble*®*! ^  
Szubrawcy założył i cgjjS 
Bibliotekę im. EustacWS0 * V  
Wróblewskiej. Była 
dziełem, powstała ** I r  
niądze.

Dr Zenowlnsz.
Szczecin
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' p o d s u m o w a n i e  w y n i k ó w  a n k i e t y

LO G ICZN EJ p r z e p r o w a d z o n e j  w  d n i a c h

l u t e g o 1992 R. W SR O D  D EPU TOW AN YCH  
. PRACOWNIKOW p a r l a m e n t u , 

OWNIKOW GABINETU M IN IST R Ó W  I RZĄDU
PRAC'

mnca ankiety chcia- 
28 C d ć  pogfcK1 deputo- 

^  do pracowni- 
^ tónctu  ministrów, RN 
W t I  związanych z pro. 
! i ^  -odejmowania uch*
" f i ,  meB**e kwestie P0-
^ “Lwnętnnej, jednakże 

znaczenie w reRulo- 
stosunków między-

kwestie 
sytuacją mniej-

£2? narodowych na Lit-
aczMÓlnie mieszkają- 

^  prarde we wschodniej
republiki.

Mawniony spór z powo- 
ai nretensji mieszkańców 
t j  Poludniowo-Wschod- 
M §  wyłącznych praw w  
totwie Litewskim i stano­
wo Polski w tej kwestii 
malowane w podpisanej 
no ministrów spraw za- 
Lianych deklaracji li- 
(«sk»poldńej w^judziły 
gjatywną reakcją wśród 
njtktóiych warstw społe-
aaistwa oraz protest grupy

UCHWAŁA PREZYDIUM  
RADY N A JW YŻSZEJ 

REPUBLIKI LITEWSKIEJ

W SPRAWIE INFORMACJI 
0 SAMOWOLI WOJSK 

BYŁEGO ZSRR 
NA TERYTORIUM 

REPUBLIKI LISEWSKIEJ

Z uwagi o* nieustającą sąmo- 
bezprawnie -pizebywają- 

#  na terytorium Republiki 
llew*fej wojsk byłego ZSRR, 
^ c h  do jurysdykcji Pede­
l i  Rosyjskiej, naruszenia su- 

i i ustaw Republiki 
Prezydium Rady Naj- 

8|| ^publiki Litewskiej

>Wi

JN ć nąd Republiki Ute- 
»by zobowiązał wszy- 

minl*erstwa, samorządy i 
^ytucje państwowe, by mt'

Ł J S S  <Jo
Wormacji I Analizy

C 1 4 ®' Wormację o 
kruszeniach suwe- 

w*w Republiki Utew- 
rządu dokonywa- 

lednostki wojsk by-

* * * » » »  P” yP"dkach nle'

Wetach samowoli.&  mm
Zruszania prawo-

wojskowych

•̂ZchoM
i f i | g  Centrum Infor-

l lS
« 1 t,ł*P0w» 680 gromadzę- 

^ ? ch wtpomnia-

Kp IBi I prae^tawia-
v N  J !  **  H S  Naj- 
\ N «e J  °WeJ delegecji 
W**** ’ _ prze*yłania B

deputowanych do RN.
Sondaż wykazał, że spo­

śród porozumień politycz­
nych, podpisanych w latach 
1991 i 1992 z  sąsiednimi Ro­
sją, Białorusią i Polską, naj­
gorszą ocenę miała podpisa­
na 13 stycznia 1992 r. de­
klaracja litewsko-polska (2,68 
pkt.). Co dziesiąty uczestnik 
ankiety aprobuje poszukiwa­
nie kompromisów w nego­
cjacjach z państwami, zain­
teresowanymi statusem pra­
wnym swych rodaków mie­
szkających na Litwie. Dla 
większej grupy responden­
tów bardziej dó przyjęcia 
jest regulowany na podsta­
wie norm ‘prawa międzyna­
rodowego i ustaw państwa 
aspekt tych stosunków mię­
dzypaństwowych. Większość 
opowiada się za parytetową 
drogą stosunków między­
narodowych, chociaż niekie­
dy może być ona niebezpie­
czna; jeśli chodzi o parametry 
zarówno ‘ ilościowe jak i ja­
kościowe umawiających się 
krajów.

„Zaoczną dyskusją" moż­
na nazwać odpowiedzi na 
pytanie, czy z projektem de­
klaracji litewsko-polskiej na­
leżało zapoznać przed jej

podpisaniem pewne grupy 
społeczeństwa. „Dyskusja" 
wykazała, że większość oce­
nia deklarację jako doku­
ment prawny, inni nato­
miast jako akt polityczny. 
Dlatego też opinie wa­
hają się od akcepto­
wania działań Ministerstwa 
Spraw Zagranicznych Lit­
w y do ich interpretowania 
jako wykroczenia prawne­
go. Zatem można skonsta­

tow ać, że strukturom wła­
dzy odrodzonego państwa 
brakuje jeszcze wiedzy o 
praktyce regulowania sto­
sunków międzynarodowych i 
konkretnych procedurach.

Nieprzychylną ocenę tre­
ści deklaracji i jej „tajności** 
łączy się z konstatacją, że 
struktury władzy nie mają 
dotąd jasnej koncepcji poli­
tyki w  Litwie Wschodniej. 
W  tych warunkach czyni się 
Wielkie ustępstwa, przeciwko 
którym opowiada się więk­
szość ankietowanych, cho­
ciaż jednocześnie większość 
toleruje organizacje polity­
czne mniejszości narodo­
wych, które wyrządzają Lit­
wie wielkie szkody politycz­
ne, a może też gospodarcze. 
Mniejszość opowiada się 
przeciwko istnieniu tych 
organizacjf. ij Motywy: . w 
praktyce światowej struktu­
ry polityczne powstają na 
zasadzie nie narodowej, lecz 
obywatelskiiej.

Międzynarodowe stosunki 
państw w deklaracji, zda­

niem większości, skupiają 
się na wyłącznej sytuacji 
polskiej mniejszości naro­
dowej na Litwie i osiągnęły 
formy przekraczające uksz­
tałtowaną na Zachodzie oraz 
na Wschodzie praktykę po­
rozumień międzynarodo. 
wych. Dlatego nie było opo­
wiadających się za państwo­
wymi wyższymi uczelniami w 
języku wykładowym mniej­
szości narodowych. Mniej­
szość poparła ideę tworze­
nia takich szkół na zasadach 
prywatnej inicjatywy i fun­
dacji. Wielu proponowało 
grupy niektórych zawodów 
(pedagodzy) w języku wy­
kładowym mniejszości na­
rodowych i studia zagranicz­
ne.

Specyficzne doświadczenia 
hisioryczne stosunków z Pol­
ską (1920— 1939 r.) w dekla­
racji nie zostały odzwiercie­
dlone, dlatego zdaniem sześ­
ciu spośród dziesięciu respon­
dentów wyraziło opinię, iż 
powinno to być zrobione w 
przygotowywanym układzie z 
Polską. Ocena przeszłości hi­
storycznej stałaby się pozyc­
ją wyjściową i motywem no­
wo tworzonych stosunków 
przyszłości. Zdaniem jednej 
trzeciej ankietowanych, Pols­
ka nie zgodzi się uczynić te­
go kroku i Litwa będzie mu­
siała przyjąć ten warunek, 
aby nie zaistniało zagroże­
nie dla podpisania układu. 
Jakkolwiek jest, ale zdaniem 
większości na rozmowy lite­

wsko-polskie politycy Litwy 
powinni przyjść mając jasną 
S S g g a  polityki w Litwie 
Wschodniej i uzasadnioną 
naukowo oceną stosunków

S B m m  w iatach1920 39. Na etapie przygo­
towawczym proponuje się 
powołanie grupy polityków i 
naukowców, która opracowa­
łaby program rozwiązania 
problemów Litwy Wschod­
niej, organizowała publiczne 
dyskusje. Cała ta praca po­
trzeby jest po to, aby reali­
zować jasną, konceptualną 
politykę wewnętrzną, która 
stworzyłaby przesłanki do 
podpisania -układu o stosun­
kach dwóch równych państw, 
unikając rozpatrywania regio­
nalnych problemów państw.

Zdaniem większości respon­
dentów, Li^wa Południowo- 
Wschodnia nie powinna uzy­
skać statusu wyłącznego re­
gionu, potrzeba tylko, aby po­
dobnie jak v  na całej Litwie, 
stworzyć sprzyjające wa­
runki rozwoju gospodarcze­
go. Rozszerzanie terytorium 
Wilna, zdaniem większości, 
jest sztuczne i nieuzasadnio­
ne. Respondenci opowiadają 
się za koncepcją naturalnego 
rozwoju miasta, przez stop­
niowe wykupienie od właś­
cicieli ziemi potrzebnej mia­
stu. Są propozycje, aby wsze­
lkimi środkand hamować roz­
szerzanie Wilna, utrzymać 
jego optymalną wielkość.

Regina TAMOSZiUNIENE 
pracownik naukowy 
Instytutu Filozofii i 

Badań Socjologicznych, 
kandydat nauk filozoficznych

Wielki Post

Zabiliśmy Boga?
...w naszych sercach, rodzi­

nach i narodzie. Grzech zwycię­
żył i zapanował, stał się pozor­
ną drogą szczęścia.

„Żałośnie wygląda ziemia,
zmarniała, 

świat opadł z sił, niszczeje, 
niebo wraz z ziemią się

wyczerpały. 
Ziemia splugawiona została 
przez swoich mieszkańców, 
bo pogwałcili prawo, 
przestąpili przykazania, 
złamali wieczyste przy mierzei" 

(prorok Izajasz 24,4)

G dzieł jest Bóg? ^  woła 
współczesny człowiek w 
epoce zmiennych kapry­

sów świata. Oszukany, porzuco­
ny... boi się prawdy o  samym 
sobie, boi się siebie, nie wie­
rzy nikomu.

„Witaj K r z y ż u ,  jedyna na­
dziejo!" —  od początku chrześ­
cijaństwa do Chrystusa Ukrzy­
żowanego niezliczone miliony 
ludzkich serc kierowały —  Ra­
dość Odnalezienia i Spotkania 1 
Dzisiaj w tym „czasie łaski i 
zbawienia" —  Wielkiego Po­
stu, każdy z nas powinien pod­
jąć dialog z Bogiem". On czeka 
na nas w każdej chwili dnia i 
w każdej porze nocy".

Wielki Post to czas najwięk­
szej tajemnicy miłości Boga do

o H ze*y«nia do
n^lych» u ^ W Za« ranlcz- 
H f koiw01*'*0 opraco-

dla irod-
880 Wwkazu.

• l *NDSBERGIS
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Zapraszamy:

Msza św. w niedzielę w 
kościele w Kalwarii Wileń­
skiej: godz. 9.30 po polsku,

11.30 po litewsku,
13.00 po polsku.
W dni powszednie o  godz.,

18.00 i 18.45.
Droga Krzyżowa w W. Po­

ście w każdy czwartek o 
godz. -17.00.

Gorzkie Zale w niedzielę 
! po sumie.

człowieka grzesznego. Syn Bo­
ży przyszedł na świat, aby nas 
wyzwolić z niewoli grzfechu i 
śmierci, spod władzy szatana. 
Ofiarowuje samego siebie „przy- 
jąwszy postać sługi" *— umiera 
na drzewie Krzyża, abyśmy mo­
gli być Dziećmi Bożymi. Jednak 
jest to dialog gg; Boga z czło­
wiekiem, Krzyża z ludzkością.

Do owocnego dialogu z Bo­
giem człowiek musi dorastać 
wiarą, poprawnym myśleniem, 
umiłowaniem prawdy i wielką 
pokorą. „Nie trzeba kłaniać się 
okolicznościom, a prawdzie ka­
zać, by przed drzwiami stała" 
-  C. K. Norwid ostrzega nas 

przed kolejną pokusą codzien­
ności.

Pierwsze dni Wielkiego Postu 
dowodzą, iż życie religijne na 
Wileńszczyźnie jest bardzo sła­
be.

Bardziej cechuje strona for­
malna, niż autentyczne zjedno­
czenie z Bogiem. Nawet trud­
no jest prawidłowo ocenić sto­
pień religijności tych, którzy 
uczestniczą sporadycznie w 
nabożeństwach religijnych. A 
procent naszych rodaków prak­
tykujących życie religijne jest 
wręcz tragiczny. Natomiast że­
nujący jest dialog z człowie­
kiem „bez tożsamości religijnej 
oraz kulturowej". Jak wielu po­
zbawionych jest bogactwa du­
chowego. „Proces odczłowlecze­
nia “ w dalszym ciągu decyduje 
mechanicznie o  postawie wielu 
ludzi.

Były lata prześladowań, utru­
dniano praktyki religijne, ale 
nikt nie mógł zabić Boga „bez 
nas" w naszym sercu. Dlatego 
dziś mamy do czynienia z czło­
wiekiem imperialistycznego ate- 
Izmu: otwarta droga demokracji 
o silnych prądach antyreligij- 
nych nie sprzyja, aby powrócił 
on do Boga. Demokracja współ­
czesnych młodych państw wy­
stawia na próbę człowieka wie­
rzącego, tym bardziej „martwego 
w wierze . Serwując człowieko­

wi osiągnięcia techniczne świa­
ta, zaspokaja ona jego nieoczeki­
wane pragnienia, lecz nie „pra­
gnienie Boga".,

„Nawracajcie się i wierzcie w 
Ewangelię" (Mk 1,15) —  wez­
wanie wołającego Boga. skiero­
wane do wierzących i niewie­
rzących w tym świętym czasie 
Wielkiego Postu. Za grzechy, 
zaniedbania, Chrystus zaleca 
wspaniałe środki pokuty: post, 
jałmużnę i modlitwę. „Ja jes­
tem światłością świata. Kto idzie 
za Mną, nie będzie chodził w 
ciemności, lecz będzie miał 
światło życia" (J. 8,12). Apen- 
te portas Redemptorl — Otwórz­
cie drzwi Odkupicielowi, aby na 
drodze dialogu z Bogiem w kli­
macie ascezy odnieść wielkie 
zwycięstwo nad egoizmem, nie­
nawiścią, prymatem ciała, żą­
dzą władzy, materializmem...

„Nie, nie... żądam katolicyz­
mu ułatwionego i dostosowane­
go do wymagań człowieka XX 
wieku". To jest nasz dogmat, 
przed którym ustąpić powinny 
dotychczasowe katolickie zasa­
dy myśli i postępowania. Tak 
myślą pseudochrześcijanie, co 
świadćZy, że nie prawdy i nor­
my etyczne są w kryzysie, a 
więc i nie Kościół, który je do 
wierzenia l do realizowania po­
daje, lecz oni sami, ponieważ 
stracili wiarę w moc Krzyża. 
To nie Kościół znajduje się w 
tragicznej sytuacji, tylko ci, 
którzy nazywając się chrześcija­

nami rezygnują z istoty chrześ­
cijaństwa, ż życia z Bogiem i 
tajemnicy ofiary Krzyża.

Zabiłeś Boga? Jeżeli nie... On 
czeka na dialog z Tobą. Jeśli 
przyjmiesz zaproszenie, spo­
tkasz się z Nim:

— przy czytaniu i rozważaniu 
Pisma św. zwłaszcza fragmen­
tów Męki Chrystusa,

— w czasie rekolekcji wielko­
postnych,

7' j'E .W  każdej niedzielnej Mszy 
św. oraz w dni powszednie,
' — podczas spowiedzi św.,.

gdzie jak syn marnotrawny spo­
tkasz się z miłością Ojca prze­
baczającego,

   przyjmując Komunię świę­
tą wielkanocną, jak najczęściej 
w każdym okresie roku,

— poprzez udział w nabożeń­
stwach pasyjnych: Gorzkich *-a 
lach oraz Drogach Krzyżowych,. 
‘  w  modlitwie osobistej i ro­
dzinnej,

  w każdym zwycięstwie nad
grzechem, nałogiem zwłaszcza 
alkoholizmu,
. _  -w uczynkach miłości Boga 

I bliźniego.
Teraz o Panie, daj ml łaskę 

mądrości i silnej woli, by cu­
downy dialog z Tobą, pramla- 
ny mojego tycia. f 1® J * {
zakończony, lecz wiecznie trwał 
w miłości.

Ks. Dariusz STAŃCZYK, 
wikariusz z Kalwarii

OD REDAKCJI: Anton ' ton££
riusza Stańczyka nasi Cl’ rt' lnJ ^  “ f j ’  „^Kurierze WUąń- 
rellgljne, które Jut ntara* niedawna goicl nasklm". Teinatyka religijna «o»m ko
naszych lam*cii. My — A związane 1 wlani, robUny 
jemy »lą piwni* o “  ) w»  te nie Jertełmy do*ć
to Jednak orfrnłnle. ŁUfemy ^  spełnić Jakiś M«d-
dobrze obeznani z tematem, te Zdajemy
Łata tabn nałożonego na *Prawy ^ * wychowani w do-
aoble .prawe, te na* « l « y
ble wojującego ^ ^ ^ r S l  w temacie rellgU. **V
w Boga, ai czasem ’'ltio,n'OTV̂ ^ lZ a S i e  pytania I wł- 
znajmy, ie  kaidego z nas BWńj stosunek do Boga,
tpllwoAd, gdy zaczynamy . radości* Informujemy, **
do prawd I kanonów Miary, Bodrf ^  na lamach na-
ksiądz Dariusz Stańczyk * dotyczące spraw wiary,
szego dziennika odP?'*J^, 50 "edakdl w kopertach z adnotacje Pytania prosimy nadsyłać do cj anonimowe, gdyt ro-
„ABC chrześcijanina - , »  wstydliwe. Ksiądz
zumiemy, te s* tematy, które ^  WJiyJ,kie, być moie jaanga-
Darlusz spróbuje wjec czekamy na pytania I wa­
łuje do tego innych ' k. W.",
tpllwoścl. Odpowtedt znajdziecie
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12 września w południe —  start Itodzieje we własnym domu?
Wywiad z Emiliscm MI SI ULI SEM —  

dyrektorem maratonu Centrum Europy —  Wilno

— Czy na wstępie zechciałby 
Pan przedstawić się naszym Czy* 
teinikom?

— Chętnie. Tym bardziej, le 
dla miłośników sportu Jestem z 
pewnością mniej znany. Nie do* 
robiłem się bowiem w młodości 
wielkich wyników w sporcie wy* 
czynowym, nie ukończyłem zre­
sztą studiów w tym kierunku. 
Jednakże mnie, jako historykowi 
z wykształcenia, pasje sportowe, 
naprawdę nie są obce. Mam 
długi staż metodyka sportowego, 
poprzez codzienne poranne bie­
ganie jestem ze sportem na „ty". 
Wiele satysfakcji sprawia mi też 
członkostwo w znanym jak Lit­
wa długa i szeroka klubie biegu, 
działającego przy wileńskich za­
kładach „Sigma", u samego Sie­
miona Pinkelśzteina. Na dyrekto­
ra maratonu Centrum Europy — 
Wilno awansowałem w roku u- 
biegłym zresztą z agencji turys­
tyczno-sportowej. ,

— Zostać dyrektorem marato­
nu — to brzmi. Jak zatem wy­
padł debiut?

— Jeśli pamiętacie maraton w 
roku ubiegłym odbył się 10 wrze­
śnia. Okres poprzedzający start 
podzieliłbym osobiście na dwa 
etapy: do puczu i po puczu, lak,

_  tak, piernik do wiatraka w tym 
wypadku ma wiele, naprawaę 
wiele. Sytuacja przed rokiem na 
Litwie była mocno chwiejna i — 
kto wie — czy maraton w ogóle 
by się odbył. Na szczęście, mer 
Wilna pan Sztaras 20 sierpnia 
podpisał umowę z nami i mogli­
śmy odetchnąć z ulgą. Niestety, 
sierpniowe wydarzenia znacznie 
przerzedziły liczbę uczestników, 
szczególnie z zagranicy. Spodzie­
waliśmy się 1500 osób, a musie­
liśmy się zadowolić blisko 600.

' — Tym niemniej, II maraton 
Centrum Europy — Wilno wy­
padł imponująco, jeszcze twar­
dziej sadowiąc się na honorowym 
miejscu wśród najbardziej presti­
żowych imprez sportowych w  re­
publice. Domyś am się jednak, że 
nie zamierzacie jako organizato­
rzy spoczywać na laurach...

— To by było najgorsze, a 
świadomi tego zaraz po II ma­
ratonie zaczęliśmy być myślami 
przy kolejnej tego typu imprezię. 
Dla lepszej koordynacji działań 
we wrześniu ubiegłego roku 
wzięliśmy rozbrat z agencją spo­
rtowo-turystyczną, zakładając 
zamkniętą spółkę akcyjną „Ma- 
ratonas".

— Czy ma to oznaczać, że 
waszym „oczkiem w głowie" 
jest tylko 1 wyłącznie maraton 
Centrum Europy — Wilno?

— Niezupełnie, choć, oczywiś­
cie, gros uwagi poświęcamy wła­
śnie jemu. Ponadto organizujemy 
turniej-memoriał Balysa Staszai- 
tisa w podnoszeniu ciężarów, 
spływ kajakowy rzeką Uola. Na­
sza spółka została członkiem nie­
dawno powstałego stowarzyszenia 
„Sport dla wszystkich", w której. 
tworzeniu wziąłem zresztą czyn­
ny udział.

■— Na ile zaawansowane są 
przygotowania do QI maratonu 
Centrum Europy —  Wilno, wy­
znaczonego w tym roku na 12 
września?

— Pierwszą jego jaskółką był

okazyjny kalendarz, jako wyda­
liśmy z pomocą firmy „Lietuwos 
Prekyba" i gazetą t,Tlesa". Obe­
cnie kończymy formowanie ko­
mitetu organizacyjnego, rozsyła­
my regulamin i warunki udziału 
do wszystkich zainteresowanych, 
zawieramy umowy o współpracy 
(m.ln. z „Kurierem Wileńskim"). 
Najwięcej trosk budzi oczywiście 
uzbieranie odpowiedniej kwoty 
pieniężnej. O ile ubiegłoroczny 
maraton kosztował w granicach 
100 tysięcy rubli, to kosztorys 

tegorocznego opiewa na sumę 487 
tysięcy rubli, z czego 200  przez­
naczymy na fundusz nagród. Nie 
jest to kwota, którą w obecnych 
trudnych gospodarczo czasach da 
się łatwo uzbierać. Jesteśmy 
jednak dobrej myśli, licząc na 
pomoc Departamentu Sportu, 
stowarzyszenia ,,Sport dla wszy­
stkich". Chcielibyśmy, by w or­
ganizacyjnej ruchawce wsparła 
nas cała Litwa. Mamy ju i zgo­
dę telsziajskiej „Praktyki" na 
wybicie okazyjnych znaczków, 
medale przygotują zakłady sprzę­
tu do przemysłu spożywczego 
„Fasa" z Marijampole. Mile wi­

dziany będzio każdy życzliwy gest 
ze strony jak przedsiębiorstw i 
organizacji społecznych tak też 
poszczególnych, osób. Do końca 
zycla będę pamiętał wzruszającą 
scenę z poprzedniego maratonu, 
kiedy to obecny na stadionie 
„Zalgiris" i oglądający finisz in­
walidów na wózkach po przeje­
chaniu 42 km i 195 m pan Zyg­
munt Gajewski z Elbląga wielce 
wzruszony szerokim gestem wy­
jął z kieszeni i przekazał dla 
zwycięzcy dodatkową nagrodę w 
wysokości 2,5 tysiąca rubli. 

v — Wspomniał Pan o rywaliza­
cji Inwalidów. Czy ta będzie o- 
becna również w tegorocznym 
maratonie 1 w ogóle, jak ten bę­
dzie wyglądał od podszewki?

— Tak, ludzie niepełnosprawni 
pokonają na wózkach w zależ­
ności od swych możliwości dys­
tans klasycznego maratonu, 21 
lub 10 km, podobnie zresztą jak 
biegacze pełnosprawni. Ci naj­
wytrzymalsi, pod warunkiem je­
dnak, że ukończyli 18 rqk życia, 
12 września o  godzinie 12 wys­
tartują w centrum Europy na 26 
kilometrze szosy Wilno—Utena. 
by pokonawszy dystans 41 km 
195 m finiszować na stołecznym 
stadionie .,Zalgiris". Z tegoż sta­
dionu 12 września w południe 
wystartują również uczestnicy 
biegów na 21 i .10 km, których 
meta znajduje się również na 
stadionie „Zalgiris".

Udział, w III maratonie Cent­
rum Europy —  Wilno jest płat­
ny. Mieszkańcy Litwy, o  ile się 
zgłoszą do 12 sierpnia, uiszczają 
10 rubli. Po tym terminie każdy 
chętny zmuszony będzie zapła­
cić 1,5 raza drożej. Opłata za 
udział w biegach na 21 i 10 km 
wynosi 5 rubli (dla tych, co nie 
ukończyli 18 roku życ aj oraz 10 
rubli dla ewentualnych uczest­
ników starszych. Obywatele by­
łego Związku Radzieckiego uisz­
czają 20 rubli, a zagraniczniacy 
* • 15 dolarów amerykańskich. 
Inwalidzi startują gratisowo, a 
członkowie rodzin wielodzietnych 
wpłacają 70 proc. ustalonej

kwoty. Wymieniam te sumy, choć 
zastrzegam, że mogą one, o  ile 
sytuacja finansowa na Litwie 

■ jeszcze bardziej się pogorszy, 
.uderzyć uczestnikom po kieszeni 
nieco mocniej.

Zwycięzcy na poszczególnych 
dystansach zostaną uhonorowani 
naprawdę wartościowymi nagro­
dami rzeczowymi, dyplomami i 
medalami.
. — Innymi słowy, wszystko 
jak przed rokiem w podobnej 
imprezie...

— Niezupełnie. Dążąc do bar­
dziej wyczynowego potraktowa­
nia imprezy, jako organizatorzy 
planujemy, że maraton Centrum 
Europy —  Wilno będzie też mi­
strzostwami republiki w tej dys­
cyplinie. Mamy już akceptację 
władz lekkoatletycznych republiki 
w tej sprawie. Druga innowac­
ja polega na tym, że podczas 
rejestracji i wydawania numerów 
startowych każdy z uczestników 
będzie musiał koniecznie się u- 
bezpieczyć, wpłacając po 5 rubli. 
Po trzecie, chcielibyśmy rozpo­
cząć tegoroczny maraton od wy­
święcenia kamienia pamiątkowe­
go, ustawionego w miejscu zna­
czącym środek Europy.

— Wyraził Pan życzenie, by 
organizatorem maratonu była ca­
ła Litwa. Czy mógłby podać 
Pan numer konta, na które za­
możni i hojni w jednej osobie 
mogli przelać datki?

--. —r Już to czynię. A  zatem: 
konto nr 2467288/161303 w ban­
ku komercyjnym „Wilniaus ban- 
kas", kod 260101777. Z góry 
dziękuję tym wszystkim, którzy 
nas wesprzą. Zgłoszenia prosimy 
natomiast kierować pod następu­
jący adres: 2027 Wilno, al. Sa- 
wanoriu 28, „M&ratonas", a 
wszelkiej informacji zasięgać 
można telefonicznie pod nume­
rem: 63-35-99.

— Wydany przez Was kalen­
darz coraz bardziej przybliża 
wrzesień. Jak Jawi się III mara­
ton Centrum Europy — Wilno 
w marzeniach Pana?

—- Jakby zgromadził on na 
starcie 1000 osób, byłbym wiel­
ce szczęśliwy. Dodatkową ra­
dość niosłaby możliwie najroz- 
leglejsia „geografia" międzyna­
rodowa... ■

—  Życzę więc tego w imieniu 
„Kuriera Wileńskiego", Jako re­
dakcji v. opierającej ten bieg.

Rozmawiał 
Henryk MAŻUL

S P O R T
TYSON — W WIĘZIENIU

25-letni M. Tyson — były pię­
ściarski mistrz świata w wadze 
ciężkiej — został skazany przez 
sąd w Indianapolis na 6 lat wię­
zienia i 30 tys. dolarów grzyw­
ny. Karę tę wymierzono -mu za 
gwałt, jakiego 19 lipca 1991 ro­
ku dopuścił się na 18-letnlej 
wówczas piękności — uczestnicz­
ce konkursu na czarnoskórą 
miss Ameryki. . Tyson będzie 
odsiadywał karę w więzieniu o 
średnim reżimie, stąd w przy­
padku dobrego sprawowania się 
już po 3 latach może wyjść na 
wolność.

BEZ SENSACJI 
W amerykańskim mieście 

Oakland trwają mistrzostwa

świata w łyżwiarstwie figuro­
wym na lodzie.

Wśród par sportowych po 
programie oryginalnym prowa­
dzą mistrzowie olimpijscy N. 
MiszkuUonok i A. Dmitrijew 
ze Wspólnoty Państw Niepodle­
głych. Najbardziej po piętach 
depcze im kanadyjska para I. 
Brasseur — L? Eisler. W  tańcach 
sportowych pod nieobecność 
francuskiego rodzeństwa Du­
ch esnay trzy pierwsze lokaty 
obsadzają duety Wspólnoty 
Państw Niepodległych M. Kii mo­
wa — S. Ponomarenko, M. Uso- 
wą — A. Zulin, O. Grlszczuk — 
J. Płatów. Wśród solistów pro­
wadzi mistrz olimpijski w Al­
bertynie W. Pletrenko ze 
Wspólnoty Państw Niepodle- - 
glych, wyprzedzający P. Bamę 
z Czecho-Słowacji oraz K. Brow­
ninga z Kanady. Polak G. Fili­
powski zajmuje U miejsce.

„DYNAMO" — CSKA

Dobiegła końca półfinałowa 
seria hokejowych mistrzostw
Wspólnoty Państw Niepodleg­
łych, grana systemem play off. 
Jako pierwsi do finału awanso­
wali hokeiści moskiewskiego 
„Dynamo", którzy w  4 spotka*
niach łącznym wynikiem 3:1 
pokonali moskiewskiego „Spar- 
takau.

Znacznie cięższą przeprawę
mieli natomiast wielokrotni mi­
strzowie byłego Związku Ra­
dzieckiego — hokeiści moskiew­
skiego CSKA, mający za rywala 
woskresieńskiego „Chimika". 
Dwa spotkania wygrał CSKA 
(6:0 i 4:1), dwa natomiast „Chi- 
mik" (3:2, 3:1), stąd finalista zo­
stał wyłoniony w decydującym 
piątym meczu.

■Najtrudniej ustrzec s.ę przed 
[złodziejem we własnym domu, a 
takich złodziejów kradnących 
miedź i inne metale kolorowe os­
tatnio grasuje wiele po całej Ut- 
I wie. Kradnie się metale z ma- 

j gazynów, hal fabrycznych. Jeżeli 
pod rękę nie nawinie się czysty 

■metal, to rozmontowuje się sil­
niki, urządzenia, tnie się prze­
wody. „Eksporterzy" na rynek 
zachodni wzbogacają się na wła­
sny rachunek, a z powodu braku 
metali w zakładzie „Uetkabelis" 
w Panewe^ysie i w przedsiębior­
stwach . elektrotechnicznych Lit­
wy nie ma pracy ponad 10 tysię­
cy ludzi.1

Po zbadaniu sytuacji, rząd 
wydał zarządzenie o  tymczaso­
wym zakazie dawania licencji na 
sprzedaż miedzi i innych metali 
kolorowych „prywatnym osobom 
za granicą, zamkniętym spółkom 
akcyjnym i innym organizacjom. 
r- — Kradzież metali kolorowych 
i .ich sprzedaż - komentując to 
zarządzenie rządu powiedział ko­
respondentowi ELI A  minister e- 
konomiki Aibertas Szimenas - -  
wyrządziły dużo szkody. Surowo 
przestrzegając przepisów rządo­
wych w sprawie dawania licen­
cji, wspólnie Ze służbami MSW 
nieuczciwych biznesmenów \

złodziejów powtnnum 
mlc. Jednak °rg,n 
portującym mieaż 
iow e metale kSęfSHD O  
dawać p ozw ola S f * 
tego surowca prWz "• pJN 
ntej, jeżeli prMkoni^*|> 
j e «  10 raczywiicie l  f 
lytow y. Nieraz m 6 w 1V ,  
takich przesyłek ruj,,"' 
bronie. IMwstrzyrnui, " ' S 1 
przez Litwę,
za przewóz, Ośtatectóf^S 
przewożonej przez 2  * a

trzeuy. Inaczej i 
w ości bardziej lu jjS ę S jji 
sąaiedzl —  pańjtw, ti 
się między wichod(m , \  
oem . Nowych zał Pn M  
dzietny przestrzegać nie v M 
bowiem  rynek urepul. , , N  
miedzi, Jak stało Ss J '  
zoraml, drewnem, n, 
innymi naszymi towSSSsI 
rych ceny obecnie I  B g  9  
cen  w  sąsiednich k r i S S  

Na zakończenie^ g § 9  
minister ekonomiki ho!?** 
mimo trudności w prze!™ »l 
wy wkrótce otrzyma 
mniej minimalną 
miedzi.- I

PALMY WILEŃSKIE 
—  ZA  ATLANTYK

W  Chicago, w Galerii M. K. 
Cziurlionisa odbyła się wystawa, 
sprzedaż palm wileńskich. Zor­
ganizował ją Litewski Fundusz 
Kultury po raz pierwszy wysyła­
jąc za Atlantyk unikalną kolek­
cję 500 palm. Do Chicago wys­
łano również 150 płaskorzeźb w 
drzewie Powił asa Tamulionisa o 
motywach religijnych i z historii 
Litwy.

Jedynie w ciągu pierwszego 
dnia wystawy palm wileńskich 
i rzeźb sprzedano na sumę prawie 
6 tysięcy dolarów. Pozostała nie 
sprzedana część kolekcji palm i 
rzeźb przeniesiona została do 
Centrum Kultury Litewskiej w 
Lemonte.

20 proc. zysku z tej wystawy- 
sprzedaży przeleje się na konto 
Litewskiego Funduszu Kultury 
dla wsparcia docelowych długo­
falowych programów, 20 proc. 
przypadnie organizatorom wys­
tawy w Ameryce, a pozostałą su­
mę —  60 proc, —  wypłacono 
autorom prac.

(ELTA)

PROPONUJĘ 

do wynajęcia salę dla potrzeb 
weselnych i In. 

Zwracać się: rejon wileńs­
ki, Czarny Bór, tel. 58-82-22.

SPRZEDAJĘ 

silnik GAZ-21, dach RAF, 
aparat do spawania SAK. 

Zwracać się: rejon wileński. 
Czarny Bór, teL 58-82-22.

SPRZEDAJE SIĘ 

jednopokojowe mieszkanie 
na Antokoiu. Drugie piętro, 
ogólna powierzchnia 38 m2. 
W ilno ,tel. 74*92-41 (w dniach 
pracy od godz. 18 do 20).

SPRZEDAJĘ

czeki inwestycyjne (1:0,8). 
Zwracać się: Wilno, teL
75-37-84.

Skupujemy
starocie 

przedwojenne 

ZWRACAĆ SIĘ WILNO, 
TEL. 23-04-84.

APTECZKOWY 
SKARBIEC

ŚRODEK PRZECIWKO
KASZLOWI PO ZAPALENI 

PŁUC

Zagotować szklankę 
niepasteryzowanego mleka j 
dwoma owocami białej fi$i 
szonymi). Pić gorące dfra n 
dziennie po szklance po posh

ŚRODEK PRZECIWKO 
BIEGUNCE

Wziąć około 200 g orac* 
włoskich, rozłupać, wyjąć mm 
Przegródki zalać MO g sjdiw 
1 niech naciągają 2—3 
żywa się 3—4 razy dziennie, dj 
6 do 10 kropli na, niewidki fe 
liszek ciepławej wody.

Gdy biegunka zacznie pne* 
dzić .należy natychmiast S3> 
stać. zażywania kropli, gdyż 
dek ten jest bardzo• silny 
że spowodować zaparcie.

Kalendarium
* Sobota (2 8 ®  jest fflfj 

1992 r. Do końca reta "*
* 7» iA  Zodiaku — S*1*'-
* Imieniny: A d e li,
* Wschód Stolica -  

chód —  18.47. DHi 
godz. 45 min.

Niedziela (29JII)
* Imieniny: Wiktoryn*< ^  

ta, BertoLda. 3
* Wschód Słońca h  **0 

chód —  19.49. Długość ** 
godz. 50 miń. 9

Poniedziałek (30JD)
* Imieniny: Anletf,
’  Wschód Słońca fi 

chód —  19.51. Długom ^  
godz. 54 min. ^ ___A

Pogoda
S irologiczna przewiduj*. ^  

ca zachmurzenie * P**jL i* i 
mi, krótkotrwała!
południowo-zachodni, g 5jef

Iwany. Tempera 
depta. -  | | k R  ^ 1  

W  ciągu następ”? ?  1 
dni krótkotrwaMOP* jHd ' 
ratura w nocy °d 
w dzień 5— 10 stopni
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n1EDZ1£LA, 29 MARCA 
LTV-1

100 *. Wiadomości. 9.15 —  
(ab. „Monopol**. Ode. 

iŁOŚ H  Muzyka niedzielna, 
i -  \ Film animowany. Ii;i0  
V  jąxyk- I M  Szkoła 

• ‘ 12.00 — Koncert ży-
, 13 30 — Rozmowy wileń-l 

i i  |4,30 — Program dla wie-1 
S  15.00 — TV konkurs, 

j uczniów Utwy. 17.30 —  
| 17.55 —  ‘Wiadomości.

18.05 Koncert. 18.30 —  Ko-
fthnowa „Miłość jest ?aĘ 

20.00 -^Dobranocka.I ôióDna
■ 2̂5 — Reklama. 20.30 —  Pano- 
I ^  21.00 — Stanowisko prze- 
.odniczącego Rady Najwyższej 

[ icpubliki. 21.15 — Gra TV.
i  Program literacki. 22.45 

' w salach koncertowych świa-
1123.15 — Wiadomości wieczoT 
u — Posłowie. .

LTV-2

155i  „Uetloto". 9.00-—  Kon- 
<at 9.15 Program dla wie- 
flęrdL 9.30—Poranek niedziel- 
El 1L00 — Studio n.-p. 11.40 — 
Ha fab. „Bogaci też płaczą".
12.15 -  W świecie koszykówki.

MOSKWA I

7D0 — Gimnastyka rytmiczna.
1)0 -  Ciągnienie „Sportloto**.
7,45 -  Pomói sam sobie. 8.15 — 
Wczesnym rankiem, japo 
Wsystko jest możliwe. 14.20 — 
Dfelog w bezpośrednim eterze. 
ISJlO — Stopnie do Parnasu. 
15)5 — Wiele głosów jeden 
iwiL 1535 Kto jest z nami? 
U55 — Klub podróżników, 

t li>5 — Walt Disney przedsta­
wi. 17.45 — Dziennik. 18.00 —• 
fcpoitaż o niczym. 18.15 — Pro- 
Pffl. 1B20 — Telelocja. • 18.30 

1 -  melodie J, Straussa".
8.15 -  Premiera filmu-przedsta- 

j TOiaŚmiech langusty" 21.00 
i -  Wyniki.- 21.45 „Teraz".

Ł  Dziennik. 23.20 —
[ fsjHffi. 2325 | \ Miłość od 
| fĉ nego wejrzenia. 0.05 WlfĄ 
$ flecie motorów.

TV Rosji

J #  -  Wieid. 7.20 — Mega- 
™. UO -  Kreskówka. 8.00 

to wiejzde... 8:30 
wspomina. 10.00 — 

5J “ tenrany. 10.30 —  Atv- 
1IJJ0 — Zdrowie. 11.30 

™> W). „Crnbe listy". 13.00 
"fałd 13.20 — Program 

■ H  13.50 -  Ocal i zacho- 
ktii i telewizyjny teatr 
fljjT •B- Moliere ..Mizantrop''.

Mistrzostwa świata w 
3^ węe zawodowców NBA. 
Łw.t,". ̂ ê r° — „Śpiewa M.

18.25 Program 
rjW^rozrywkowy 18 55 
i p g f i  19.00 — -Wieści.
' V  ąto 00 dzleó - ł9 -30IdJ *tol „Magi". Film 4. 
IpJ~_Twarzą do Rosji. 20.20 

, togSJP teatralny. 21.55 — 
i  Mieści. Prog- 

I ^ 'o g lc z n a  na jutro.
Fita S rłłzela sportowa. 22.30 

PfidliS «Diminus". 23.50 — 
^  Warnia.

30 MARCA 
lTV-i*

i ?45 -  M %i  W y ®  dobry. 8.10 
** świata. 8.25 -  

; ! « ■ ■ & ! !  9.10 — TV 
i*  ■*. 1 uczniów Litwy.

18 00 — Stu- 
JjUjo J®-10 — Wiadomoś- 

St0P*A®S. 18.35 — 
ŁJtwy w ko- 

kk 14v» ’— Studio spor-
uN S L T ’ 01~  02... 03.

2?^nóeKa; . 20.25 — 
JJ - i,** — Panorama. 
t-SC ^nną rolna. 21.15 

1 Wnstwowa. 21.30 — 
( ^  \. p,.. 0̂ —, Filmy reży- 
j » 23,00 — Kon-
| ^  Wiadomości wie-

LTY-2

17.50 — Lekcja angielskiego.
18.05 —  Idylle 18.25 —  Prze­
gląd regionalny. 19.05 — Przed 
III festiwalem , humorzystów 
Litwy. 19.30 ,—  Wiadomości.
19.45 —■ Lekcja angielskiego.

Moskwa I

5.00 —  Póranek. 7.30 —  Pro­
gram dnia. 7 35 —  Kreskówki.

•8.15 —  TV film fab. „Kapitan 
Łamigłowa". Ode. 1. 9.20 —
Maraton-15. 10.10 — TV film
dok. 11.00 —  Dziennik. 11.20 — 
Program. 13.15 —  Telemixt.
14.00 —  Dziennik. 14.20 —  TV 
spektakl. W. Sławkin „Obraz". 
15:15 —  NEP. 15.45 —  Gwiez­
dny deszcz. 17.00 —  Dziennik.
17.20 — Przegląd piłkarski. 20.00
— Dziennik. 2 0 . 3 5 Program.
20.40 —  Turniej reprezentacji 
pięściarskich: WNPr USA. 21.40
—  Nowe studio przedstawia. 
Podczas przerwy o  23.00 —  . 
Dziennik. 24.00 — TV spektakl. 
W. Sławkin —  „Obraz".

TV Rosji

7.00 —  Wieści. 7.20 —  Czas 
ludzi interesu. 8.20. —  Język 
włoski. 8.50 —  W  wolnym cza­
sie. 9.05 —  Zdrowie. 9.35 — 
Świat sztuki. 10.05 — Biały
kruk. 11.00&—  Premiera filmu 
fab. 12.10 - „Burda Moden" •
proponuje... 12.40 U- Sprawa 
chłopska. 13.00 -^ W ieści. 15.00'

*—  Godzina dla dzieci z lekcją 
francuskiego. 16.00 —j Przedsię­
biorczość i tradycje. 16.15 —  
Sprawa chłopska. 16.45 —
TINKO. 17.00 —  Mistrzowie. I
17.45 —  W  wolnym czasie.
18.00 — Twarzą do Rosji. 18.15
—  Panorama dok. 18.55 —  Re­
klama. 19.00 —  Wieści. 19.20
— Święto có dzień. 19.30 — 
Film fab,; „Tam, gdzie niebo 
leży na ziemi" 1 20.55 —  „Piąte 
koło". 21.55 —  Reklama. 22.00
—  Wieści. 22.20 —  Prognoza 
astrologiczna. 22.25 —  Cd. „Pią­
tego koła". 23.10 —  Program 
teatralny.

WTOREK, 31 MARCA

LTV-1

7.45 —r- Na dzień dobry. 8.10
—  Nowości ze świata. 8.25 — 
01... 02... 03. 8.55 — Telegiełda. 
P . 0 5 N a s z  język. 9.35 
Uczymy się litewskiego. 9.50 — 
Stcp-AIDS! 10.05 S  Studio spor­
towe. 10.30 'źrr- Dla kobiet. 17.50
—  Nowości. 18.00 Studio 
polskie. S8.10 — Wiadomości.
18.20 —  Koncert. 19.05 — Eko- 
kurier. 19.20 —  Reforma rolni­
ctwa. 19.50 — Słowo chrześcija­
nina. 20.00 —  Dobranocka. 20.25
— Reklama. 20.30 Panora­
ma. 21.00 — Wyjaśnienie pań­
stwowe. 21.15 —  Program eko­
nomiczny. 22.10 TV film fab. 
„Monopol". Ode. 26. 23.00 — 
Fakt. 23.15£g^- Wiadomości wie­
czorne.

LTV-2

17.40 —  Film animowany.
17.50 —  Lekcja angielskiego.
18.05 —  Arthur and Gerald 
Sbcw. 18.30 —  Przegląd regio­
nalny. 19.10 — Program dla stu­
dentów „Akademia". 19.30 — 
Wiadomości. 19.45 — Lekcja an­
gielskiego.

Moskwa I

5.0Q — Poranek. 7.30 — Pro­
gram dnia. 7.35 — Kreskówki.
8.05 — ,T V  film fab. „Kapitan 
Łamigłowa". Ode. 2. 9.10 —
Przegląd piłkarski. 9.40 — Film 
fab. „Pcnad górami". 11.00 —r 
Dziennik. 1 1 . 2 0  Program.
11.25 — Gimnastyka rytmiczna.
11.55 —  TV film dok. 12.55 —
S. Prckofjew „Suita z baletu 
„Romeo i J u l i a 13.20 •— Kury- 
le południowe. 13.40 — Notes.
13.45 — Hale targowe. 14.00 — 
Dziennik. 14.20 — Program.
14.25 — Gimnastyka oddecho­
wa. 14.40 -— TV film fab. 16.05
—  Kreskówka. 16.20 •— Dziecię­
cy klub muzyczny. 17.00 —
Dziennik. 17.20 - -  Program.
17.25 — Melodie ludowe. 20.00
— Dziennik. 20.35 —  Film fab. 
„Zycie według limitu". 21.45 — 
Teleskop. 22.15 — Temat. 23.00
— Dziennik. 23.20 — Program.
23.25 —  Międzynarodowy tur­

niej w gimnastyce sportowej.
0.25 —  TV film fab. „Przekaż 
dalej...M.

H t V Rosji

7.00 — Wieści. 7.20 — Język 
francuski. 7.50 —  W  wolnym 
czasie. 8.05. — Język francuski.
8.35 — Godzina dla dzieci z 
lekcją francuskiego. 9,35  :±j.' 
Film fab. p „Przygody Nukki".
11.05 —  -Kreskówka. 11.15 —  
Winylowe dżungle. 12.00 — Pa­
norama dok. 12.40 —  Sprawa 
chłopska. 13.00 — Wieści. 15,00
— Przestrzeń plus. 15.30 —  W y­
znanie miłości. 15.45 —  Sprawa 
chłopska. 16.40 —  TINKO.
16.55 ). W  wolnym czasie. 
17.10.— Jeżeli macie ponad...
17.40 -yj-,, Informator parlamentar­
ny. 17.55 -—^Program informa- 
cyjno-analityczny. „Rosja i 
świat". 18.25 — Program spor­
towy. 18.55-V - Reklama. 19.00
— Wieści. 19.20 — Święto co 
dzień. 1^.30:—  Wiadomości kry­
minalne. 19.45 — Wideofilm 
.Skrzypek". 20.40 — TV Teatr 
Rosji. N. Gogol —  „Nos". Część
1. 21.55 —  Reklama. 22.00 — 
Wieści. 22.20 — Prognoza astro­
logiczna. Reklama. 22.25 —  N. 
Gogol —  „NoS". Część 2. 23.30
— Rosyjskie wideo „Obywatele 
nocy".

ŚRODA, 1 KWIETNIA 

LTV-1

7.45 — Na dzień dobry. 8.10
— Nowości ze świata. 8.25 — 
Nasz elementarz. 8.30 —  Zdro­
wie rodziny. 9.00 —  Ojczyzna.
9.55 —  TV film fab. „Monopol*1. 
Ode. 26. 17.50 — Nowości. 18.00
—  Studio polskie. 18.10 —  Wia­
domości. 18.20 — Film animo­
wany. 18.30 — Słowo robotni­
cze. 19.15 -^Program  humory­
styczny. 19.55 —  Nasz elemen­
tarz. 20.00 — Dobranocka. 20.25
— Reklama. 20.30 — Panorama.
21.00 — Studio państwowe.
22.00 |H Program rozrywkowy.
22.20 —  Kawiarnia „Arka".
23.20 ^ W ia dom ości wieczorne.

LTV-2

18.30 — Lekcje angielskiego.
18.45 ■ —  ' Przegląd regionalny.
19.25 — Rozmowa we trójkę.
19.45 — . Lekcja angielskiego.
20.00 P s Wiadomości. 20.35 ^  
Dla rolników. 21.05 — Film 
fab. Podczas przerwy o 22.00 — 
Wiadomości.

Moskwa I

5 .00 Poranek. 7.30 —  Kre­
skówki. 8.20 —  Dziecięcy klub 
muzyczny. 9.00 — Filmy dok.
9.40 — Hokejowe mistrzostwa 
WNP. 11.00 — Dziennik. 11.20
— Program inform.-muz. „Fer­
mata ". 11.50 — Film dók. 12.20
—  „Salon prowincjonalny". 12.55
—  Jak osiągnąć sukces. 13.10 — 
Notes, 13.15 -7-. Telemixt. 14.00
— Dziennik. 14.20 — Dziś i wte­
dy. 14.50 —  TV film fab. „Kie­
rowca na jeden rejs". Ode. 1.
16.00 0 '  Rock Max. 17.00 — 
Dziennik. 17.20 — Maksima.
17.50 — 1 Nie ma problemów?

'23.00 r-r Dziennik. 23.20 — Pro­
gram. 23.25 — Limpopo. 23.55
— TV film fab. „Kierowca na 
jeden rejs". Odc7 1.

TV Rosji

7.00 r—  Wieści. 7.20 — Język 
niemiecki. 7.50 —  W  wolnym 
czasie. 8̂ 05 - -  — Język niemie­
cki. 8.35 — TV teatr Rosji. N. 
Gogol. „Nos". 11.00 —  Kanał 
kryminalny. „Ściśle tajne". 
11255 — Temat z wariacjami.
12.40 —  Sprawa chłopska. 13.00 
- -  Wieści. 15.00 — Godzina dla 
dzieci z lekcją angielskiego.
16.00 — Klucz do rynku świato­
wego. 16.30 —  Jesień życia.
16.45 — TINKO. 17.00 — TV 
przegląd „Daleki Wschód". 17.45
— Nasz sad. 18.15 — Gadu-gadu.
18.55 — Reklama. 19.00 - Wie­
ści. 19.20 — Święto co dzień.
19.30 — Piąty kąt 20.00 — 
Krótkometrażowy film fab. 
„Jak chowają w Odessie". 20.10

. Estrada retro. 20.20 — Gen- 
tleman-Show. 20.55 <— Program 
teatralny. 21.55 — Reklama.
22.20 —■, Prognoza astrologiczna.
22.25 —  Na sesji RN FR, 22.55 
— . Piłka nożna. Puchar Mi­
strzów Europejskich! „Benfica"

(Lizbona) — „Dynamo" (Kijów).

CZWARTEK, 2 KWIETNIA 
LTV-1

7.45 Na dzień dobry. 8.10 
— ' Nowości ze świata. 8.25 — 
Nasz elementarz. 8.30 — Szkoła 
grzeczności. 8.50 .  —  Ziemia 
Kłajpedzka. 9.50 — Program 
publicystyczny. 17.50 —  Nowoś­
ci. 18.00 — Studio polskie. 18.10

—  Wiadomości. 18.20 —  Koszy­
karskie mistrzostwa NBA. 19.00
— Polityka. 19.30 — Program li­
teracki. 20.00 — Dobranocka.
20.25 — Reklama. 20.30 — Pa­
norama. 21.00 — Stanowisko 
premiera. 21.30 — Program mu­
zyczny. 22.05 — Brzeg. 23.05 —  
Koncert. 23.15 —  Wiadomości 
wieczorne.

LTV-2

17.50 — Lekcja angielskiego.
18.05 — Film animowany. 18.25 
—i Przegląd regionalny. 19.05
— Koncert. 19.45 — Lekcja an­
gielskiego. 20.00 —  Dziennik 
(M). 20.35 —  Program muzycz­
ny. 21.00 — Trybuna katolicka.
21.30 — Film fab. Podczas przer- 

.. wy o 22.00 — Wiadomości.

Moskwa I

5.00 —  Poranek. 7.30 Pro­
gram dnia. 7.35 — Kreskówki.
8.30 — Film fab. 9.45 — Pro­
gram rozrywkowy. 11.00 ' — v 
Dziennik. 11.20 —  W  świecie 
zwierząt. 12.05 J§jjjś Wszyscy lubią 
cykr. 12.50 — TV fUm dok.
13,10 — Notes. 13.15 — Tele- 
mixt. 14.00 — Dziennik. 14.20

^ :^ -T V  film dok. 14.50 — TV 
film fab. „Kierowca na jeden 
rejsM.- Ode. 2.‘ 16.00 ^  TV se­
rial „Ośmiornice z drugiego 
piętra". .Ode. 4. 17.00 — Dzien­
nik. 17.20 — - Eldorado. 23.00 — 
Dziennik. 23.20 — Program.
23.25 —  Piłka nożna. Na dro­
dze do Wembley. 0.25 — TV 
film fab. „Kierowca na jeden 
rejs". Ode. 2.

TV Rosji

7.00 — Wieści. 7.20 ~  Język 
hiszpański. 7.50 — W  wolnym 
czasie. 8.05 — Język hiszpań­
ski. 8.35 — Godzina dla dzieci 
z lekcją angielskiego. 9.35
Piłka nożna. Puchar mistrzów 
europejskich „Benfica" (Lizbona)
—-- „Dynamo” (Kijów). 11.10 
Film fab. „Do minus". 12.30 
Kreskówka. 12.40 —  Sprawa
chłopska. 13.00 — Wieści. 15.30
— „Powrót imienia: Siergiej 
Nieczajew'*. 16.10 — Program

^-sportowy. 16.45 — TINKO.
17.00 — Film-koncert. 17.35 — 
W  wolnym czasie. 17.50 — In­
formator parlamentarny. 18.05
—  Nasza ekspertyza. 18.55 — 
Reklama. 19.00 — Wieści. 19.20
— Święto co dzień. 19.30 ' 
Specjalny informator komercyj­
ny. 19.40 — Sny o Izraelu. 20.30 
—- Na sesji RN FR. 21.00 — 
„Piąte koło". 21.55 — Reklama.
22.00 —  Wieści. 22.20 — Pro­
gnoza astrologiczna. Reklama.
22.25 — Cd. „Piąte koło". 23.15
— Klub jazzowy.

PIĄTEK, 3 KWIETNIA 

LTV-1

7.45 — Na dzień dobry. 8.10
— • Nowości ze świata. 8.25 — 
Pod własnym dachem. 9.25 — 
Polityka, P.55 — Morze. 10.30 
i— Gest. 17.50 — Nowości. 18.00
— Studio polskie. 18.10 — Wia­
domości. 18.20 — Telekaruzela.
18.50 Koncert. 19.00 — Przy 
okrągłym stole. 20.00 — Nasz 
elementarz. 20.05 — Dobranocka.
20.25 — Reklama. 20.30 ~  Stu­
dio NN. 21.15 — TV film fab. 
„Monopol*. Ode. 27. 22.05 — ' 
Nadzieje i losy. 22.50 — Kon­
cert 23.15 -— Wiadomości wie­
czorne. 23.30 — Labirynt

Moskwa I
— 5.CO — Poranek. 7.30 ~  TV 
serial „Ośmiornice z drugiego 
piętra". Ode. 4. 8.30 — ...do lat 
16 1 więcej. 9.10 — Panorama 
filmowa. 14.00 — Dziennik. 14.20
— Program. 14.25 — Etiudy F. 
Chopina gra L. Timofiejewa.
14.45 — TV film fab. „Trzy dni

'niepogody". 16.00 — Stowarzy­
szenie telewizji dziecięcej WNP 
przedstawia. 17.00 — Dziennik. I

17.20 — Program. 17,25 — Rząd: 
za i przeciw. 17.55 — TV se­
rial dla dzieci. „Emil z Lenne- 
bergi". Ode. 1. — _ „Jak Emil 
łowił szczura". 18.20 — Hokejo­
we mistrzostwa WNP. Finał. 
Podczas przerwy o 18.55 — Do­
branocka. 20.00 — Dziennik.
20.35 — Program. 20.40 — WID 
przedstawia. Podczas przerwy

;d  23.00 — Dziennik. 0.50 — TV 
film fab. „Egzamin".

TV Rosji

7.00 — Wieści. 7,20 — Czas 
ludzi interesu. 8.20 — Język an­
gielski. 8.50 r— Język angielski.
9.20 — K-2 przedstawia. 12.40 
~  Sprawa chłopska. 13.00 — 

Wieści. 15.00 tt Przestrzeń plus.
15.30 — Trudny wiek. 16.00 — 
„Ural-TV". 16.45 —  TINKO.
17.00 — Abecadło kariery. 17.30
— W  wolnym czasie. 17.45 ’■— 
Wersja. 18.00 — XX wiek w 
kadrze i za kadrem. 18.55 — 
Reklama. 19.00 — Wieści. 19.20

. —r Święto co dzień. 19.30- — 
Mohikanie. 20.00 — Na sesji 
RN FR. 20.30 — Film fab. 21.55
—  Reklama. 22.00 — Wieści 
Prognoza astrologiczna na ju­
tro. 22.20 —- Program kultural- 
no-rozrywkowy.

SOBOTA, 4 KWIETNIA

LTV-1

9.00 t" - Wiadomości. 9.15 -— 
Program dla dzieci. 10.15 — 
Ziemia Kłajpedzka. 11.15 — Pa­
norama tygodnia. 11.30 I— Zgo­
da. 12.30 — Program białorudci.

'  12.50 — Uczymy się litewskiego. 
13.05 — Szkoła i społeczeństwo.
13.35 9 TV film dok. 14.20 ^  
Program, muzyczny. 15.00 
Sport. 16.00 — Na Dzień Zdro­
wia. 16.30 Program o  prof. 
R. Kariauskasie. 17.00 — Litwa 
i Świat. 17.45 — Wiadomości. 
17.55 — Przegląd wydarzeń Lit­
wy. 18.15 — " Wideo spektakl.
20.00 —  Dobranocka. 20.25 — 
Reklama. 20.30 — Panorama.
21.00 — Pod własnym dachem.
22.00 — Film fab.. 23.15 P  Wia- 

. dc mości wieczorne. 23.30 — Lit­
win bez Litwy.

LTV-2 .

9.30 — Przegląd regionalny. 
10.10 — Program dla dzieci.
12.30 — Koncert. 13.00 g j  Ka­
lendarz. 13.15 — Koncert ży­
czeń. 14.15 — Program TV Lit­
wy Wschodniej.

Moskwa I

6.30 — Sobotni poranek czło­
wieka interesu, 7.30 — Program 
dnia. 7.35 — Kreskówka; 7.45
— Z cyklu „List żelazny". 8.15
— Klub „Przedsiębiorca". 14.00’ 

Dziennik. 14.20 — Wyniki
międzynarodowego telemarato- 
nu „Żołnierze XX wieku ^prze­
ciwko wojnie". 14.50 — TV film 
fab. „Moara". 16.10 — Czerwo­
ny kwadrat. 16.50 — Serial ani­
mowany „Pszczółka Maja". 17.15 

Szczęśliwy przypadek. 18.15 
^~.;Fllm  fab. „Kobieta w kape­

luszu". 19.45 — Dobranocka.
20.00 — Dziennik. 20.35 — Pro­
gram. 20.40 — Po tamtej stro­

jn ie  rampy. 21.40 —  Przed i do
północy. Podczas przerwy o 23.lK>

• —‘ Dziennik.

TV Rosji

7.00 —  Wieści. 7.20 — Źród­
ła. 7.40 — Mistrzowie. 8.00 — 
Przegląd koszykarski NBA 8.30
—  Panorama dok. 9.30 .— Styl 
rosyjski. 10.00 — Wideokanał 
„Plus jedenaście". 11.15 — Jak 
będziemy żyć? 12.00 — Rosyj­
skie biuro podróży. 12.45 — 
Program S. Jamszczykowa. 13.00
— Wieści. 13.20 — Film fab. 
„Młodość Piotra". Ode. 1. 14.30
— Antrakt 14.45 — Trust M. 
15.15 — Święte i wieczne. 15.45
— Złota ostroga. 16.45 — Poz- 
ner i Donahue. 17.40 — Infor­
mator parlamentarny Rosji. 17.55

Serial animowany „Przygody 
Bosko". 18.25 —  Koncert. 18.55
— Reklama. 19.00. — Wieści. 
19.20 — Święto co dzień. 19.30
— Kabaret „Okołole sica". 20.30 
—■ Film fab.. „Z ukochanymi nie 
rozstawajcie się". 21.55 — Rek­
lama. 22.00 — Wieści. 22.20 — 
Prognoza astrologiczna. Rekla­
ma. .22.25 — Program „A". 23.25 
—- Mit petersburski.



„ K U R I E R W I L E Ń S K I " 28 marca 1992 r.

Rocznice 
tygodnia

0  30 marca 1857 r. urodziła 
się Gabriela Zapolska (zm. 1921), 
wybitna draanatopisarka i powie­
ściopisarka polska.

0  Przed 260 laty, 31 marca 
1732 r. urodził się Joseph Haydn 
{zm. 1809), kompozytor austria­
cki, najstarszy z  klasyków wie­
deńskich.

0  31 marca 1832 r. zmarł 
Antoni Brodowski (ur. 1784), ma>- 
)amz, główny przedstawiciel pol­
skiego klasycyzmu.

0  Przed 90 laty, 31 marca 
1902 r. urodził się Zbigniew Bu­
rzyński (zm. 1971), polski pilot 
balonowy, dwukrotny zdobywca 
pucharu Gordona Bcńnetta.

0  1 kwietnia 1579 x. został za­
łożony Uniwersytet Wileński.

0  Przed 125 laty, 1 kwietnia 
1867 r. urodził się Józef Bałzu- 
kiewlcz (zm. 1915), artysta ma­
larz, piewca Wilna i Wileńszczy- 
my.

0  2 kwietnia 1852 r. w mu- 
rach pouaiwersyteckdch zostało 
utworzone Wileńskie Centralne 
Archiwom aktów starożytnych.

0  Przed 120 laty, 2  kwietnia 
HT72 r. zmarł Samuel Flnley Mor­
se (ur. 1791), malarz amerykań­
ski, wynalazca elektromagnetycz­
nego aparatu telegraficznego 1 
alfabetu Morse'a.

0  2 kwietnia 1827 r. zmarł 
Ludwik Henryk Bojanus (ur. 1776) 
biolog, profesor Uniwersytetu 
Wileńskiego; zapoczątkował roz­
wój nowoczesnej weterynarii w 
Polsce, zorganizował pierwszą 
polską Szkołę Weterynaryjną w 
Wilnie.

0  Przed 35 laty, 3 kwietnia 
1957 r. zmarł Juozas Babrawlczius 
(ur. 1882), znany litewski śpie­
wak operowy, pedagog.

0  3 kwietnia 1897 r. zmarł 
Johannes Brahms (ur. 1833), wy­
bitny kompozytor niemiecki.

0  Przed 100 laty, 4 kwietnia 
1892 r. urodził się Antanas Gie- 
drius (zm. 1977), pisarz litewski.

ROZRYWKI 
UMYSŁOWE K r z y ż ó w k a

KTO URODZIŁ SIĘ 28 MARCA

Cechami charakteru niewiele 
odbiegają od urodzonych 27.111. 
Nie można odmówić im intelek­
tu ani ogromnej ambicji. Bardzo 
im to w życiu pomaga. Błyskawi­
cznie reagują na wszelkie zmia­
ny i dzięki posiadanej przedśię-; 
biorczości osiągają znaczne suk­
cesy. Są otwarci na wszelkie ini­
cjatywy, nawet prekursorskie. 
Dużą wagę przywiązują do uczu­
cia i często jest to główne kry­
terium przy wyborze współpra­
cowników lub przedsięwzięć. 
Współpraca z raimi, jak i współ­
życie, nie jest łatwe. Są popędli- 
wi i zaślepieni w swoich ideach.

KTO URODZIŁ SIĘ 29 MARCA

Mają- silną wolę i wiarę w sie­
bie. Są bojowi i nie zrażają się 
trudnościami. Trudno jest ich 
podporządkować, gdyż jest to sil­
niejsze od nich. 'Lubią odstępo­
wać od ustalonych planów, co 
przechodzi nieraz w typową sa­
mowolę. Są popędliwi, czego póż-

POZIOMO: 7 —  koń tataraki; 
8  — bezwładność; 10 — roślina 
warzywna; 11 — część porta XI- 
takiusiu; 12 — drapieżnik z ro­
dziny łaslcowatyclt; 13 — brat 
ojca; 15 —  miasto w Litwie; 16 
— trzęsawisko, błoto; 18 — dre­
wniany instrument perkusyjny; 
19 — część nprzęty; 20 —  czło­
nek delegacji, wysłannik; 22  — 
grąłel; 24 —- piękność; 27 —  nie­
zbędny do szaszłyków; 29 — gło­
śne wołanie; 31 — kobieta star­
sza, otoczona szacunkiem; 33 — 
imię ieńskle; 34 — płaty ryby o- 
czyszczone z ości; 35 — Niaa~~, 
aktorka warszawska; 36 — naj­
dłuższy bieg sportowy.

PIONOWO: i  —  wypoczynek 
urlopowy; 2 — brak przesady; 3
— niedowiarek; 4- —  chorobliwy 

podpalacz; 5 — wypędzenie owiec 
na hale; 6  — ujęcie, wzięcie; 7
— gromada współtowarzyszy; 9
— przodek, pradziad; 14 —  broń 
sieczna pochodzenia wschodniego;

15 — romb; 16 —  wysoko rc^łe 
ludy murzyńskie z Afryki; 17 — 
oszacowanie, otaksowanie; 21 — 
wielki poemat epicki; 23 — me­
chaniczny Instrument muzyczny 
w kształcie skrzynki; 25 —  kra­
somówcy; 26 —  pseudonim Jad­
wigi Łuszczewskiej; 28 —  dzieło 
Werglłlusza; 30 — podnoszona 
zasłona w oknie; 31 — obszar 
górski nie mający stromych 
szczytów; 32 —  oszukaństwo, nie­
czysta sprawa.

ROZWIĄZANIE C3ĄGÓWK3 
Z 21 MARCA

Magellan, Nalczyk, Kalahari, 
Islandia, Albenge, Amundsen, Nia- 
sa, Afganistan, „Nautiłus", Se­
negal, lasotundra, Afryka, atmo­
sfera, Ararat, Tiatia, Aragac, Ca* 
prL

Wyraz dodatkowy: geografia*

Ekrany
HELIOS — I sala — „Klatka" 

(USA) o  11, 13, 15, 17, 19, 21. II 
sala —  „P o d w ó jn y  e tos*4 (USA) 
o  10.30, 12.30, 14.30, 16.30. „Krę­
tacze" (dla dorosłych, USA) o
18.30, 20.30.

PEKGALE —  „U zbiegu dwóch 
księżyców44 (dla dorosłych) o  12, 
14, 16, 18, 20.

WELNIUS —  „Dom Adlerów" 
(USA, dla dorosłych) o  11, 13, 15, 
17, 19, 21.

LAZDYNAI —  „Oko za oko" 
(USA) o  12, 16. „Wściekłość w 
klatce44 (USA) o  14, 18, 20.

PLANETA — I sala — „Żan­
darmi i dziewczęta -  żandarmi44 
(Francja) o  11.10, 14.50, 18.30.
„Żandarm z Saint-Tropez" (Fran­
cja, Włochy, komedia) o  12.50, 
16.20, 20.10, II sala —  , Kto fest 
kim44 (Francja) o  10.50, 14.40, 
19, 20.50. „Gwiezdne wojny44 
(USA) o  12.30, 16.40.

DRAUGYSTE —  „Zamek Shao- 
lin" (Honkong) o  13.30, 17.30. 
„Bojowa sztuka Shaolln" (Hon­
kong) o  15.30, 19.30.

AUSZRA —  „Jak trzej musz­
kieterowie4' (dwie serie, Indie) o
10.30, 13.10, 16, 18.30, 21.

AID AS — ,Nocna gra" (USA)
o 15, 18.45. „Śmiertelny taniec44 
(USA, detektyw) o  16.45, 20.30.

TEWYNE —  wideosala — 
„Podwójny cios44 (USA) o  12, 16. 
„Król klckboinąu" o  14. „Miasto 
strachu44 (dla dorosłych) o  18. 
„Piękność" o  20.

WIDEOSALA, Fabianiszki, S. 
Stanewicziusa 24, tel. 35-33-93: 
„Czerwony skwar44 o  12, 14. 
P1 juz ja morderstwa-244 o  16. „Po­
licjant w  przedszkolu4' o  18. 
„Gudzeński Jastrząb" o  20.

niej żałują. Największą ich wadą 
jest chyba egoizm. Z pozytyw­
nych cech wymienić należy lo- 
jadność.

KTO URODZIŁ SIĘ 30 MARCA

Często są wybitnie uzdolnieni, 
kczpiera ich energia życiowa i 
chęć działania. W  dążeniu do 
celu odważnie pokonują przeszko­
dy. Cechuje ich zuchwałość a 
nieustępliwość. W  konfliktowych 
sytuacjach są wybuchowi. Na co 
dzień to ludzie szczerzy, co na- 
sercu i na języku. Uważają się 
za szlachetnych i tacy zazwyczaj 
są. W  stosunku do przyjaciół i 
rodziny bywają często wspania^ 
łomyślni.

Telewizja Polska (3) —  serial prod. (lto  
tattfcfciej. 21.55 _

NIEDZIELA, 29 MARCA
8.55 —  Program dnia. 9.00 —  

Rolnictwo na świecie —  Francja*
9.15 —  Program redakcji rolnej.
9.35 —  , Notowania". 10.00 —|- 
Teleranek. 10.50 —  Język an­
gielski dla dzieci. 10.55 — „Ope­
racja Mozart" (5) —  serial dok. 
prod. japońskiej. 12.20 —  Kon­
cert życzeń. 1Ż50 —  Magazyn 
„Morze". 13.20 —  „Tydzień" — 
magazyn rolniczy. 14.00 —  Teatr 
dla dzieci r -  Elżbieta Zaleska: 
„Palcem na mapie". 14.45 — „Za­
bawa" — film fab. prod. poi. 
(1933). 16.05 —  Mistrzost­
wa świata w  łyżwiarstwie figu­
rowym. 17.15 —  Alfabet kome­
diantów. 17.55 —  Klub samot­
nych serc. 18.15 —  Teleexpress.
18.35 —  7 dni —- Świat. 19.05 —  
„Paradise —  znaczy raj" (13) — 
serial prod. USA. 19.50 —  Klub 
dobrej książki. 20.00 — Wie­
czorynka. 20,30.—  Wiadomości.
21.05 —  „Rodzina Straussów" (4)
—  serial prod. niemiecko-amery- 
kańskiej. 22.05 —  Sportowa nie­
dziela. 22.35 — • „Hej, szable w 
dłoń" (1) 23.35 —  Spotkanie z 
Krzysztofem Kieślowskim. 0.05 ■ •

, „W okół wielkiej sceny" - — ma­
gazyn operowy.

PONIEDZIAŁEK, 30 MARCA
17.10 — Program dnia. 17.15 
LUZ — program nastolatków.

18.15 — Teleexpress. 18.35 — 
„Antena!". 19.00 —  „A lf" — se­
rial prod. USA. 19.30 — Mistrzo­
stwa świata w łyżwiarstwie figu­
rowym. 20.15 —  Dobranoc. 20.30
—  Wiadomości. 21.05 — Teatr 
telewizji na świeci® — Maksym 
Gorki: „Letnicy". 23.00 —  Kraje, 
narody, wydarzenia. 23.45 —r-
Wiadomości wieczorne. 24.00 — 
Kino europejrftie.

WTOREK, 31 MARCA
11.00 ~  „Dynastia" —  serial 

prod. USA. 11.50 Magazyn 
kailinaany. 12.05 —r Kwadrans na 
kawę. 12.20 —  Program muzy­
czny. 13.00 —  Wiadomości. 13.15 
— 17.10 — Telewizja edukacyj­
na. 17.10 — Program dnia. 17.15
—  Dla dzieci: „Tik-Tak". 18.05
—  Język angielski dla dzieci.
18.15 —  Teleezpress. 18.35 —
, .Królik Bugs przedstawia" — se- . 
rial prod. USA. 19.00 §§l „Druga 
rosyjska rewolucja" (2) —  film 
dok. prod. ang. 19.50 Zapro­
szenie do teatru TV: „Mężczyz­
na'" Gabrieli Zapolskiej. 19.55 — 
„Test" — magazyn konsumenta.
20.15 —  Dobranoc. 20.30 ^
Wiadomości. 21.05 — „Dynastia"
.— serial prod. USA. 22.00 - -  
„Co do grosza" — pytania i od­
powiedzi. 22.30 — „Osoary-92" 
(cz. *1). —  retransmisja z Los 
Angeles. 23.45 — Wiadomości

wieczorne. 0.25 —  „Oscary-92" 
(cz. 2L

Sk o d a , i  k w ie t n ia
11.00 — „Kobieta za ladą" (0) 

— . serial piad. czechosłowackiej.
11.50 —  „Głowa do góry" —  ma­
gazyn. 12.15 —  Kultura na wsi.
13.00 —  Wiadomości. 13.15—
17.10 -r-.. Telewizja edukacyjna.
17.10 -4  Program dnia. 17.15 — 
Dla młodych, widzów: „Latający 
Holender". 17.45 —  „Wychowa­
wca" —  .serial prod. USA. 18.15
—  Teleexpress. 16.35 — Klinika 
zdrowego człowieka. 19.00 — 
„Bill Cosby Schow" —- serial 
prod. USA. 19.30 —  Rewizja nad­
zwyczajna. 20.00 — 10 minut 
dla ministra pracy. 20.15 —  Do­
branoc. 20.30 —  Wiadomości.
21.00 — Polskie ZOO. 21.20 — 
Półfinały europejskich pucharów 
w piłce nośnej. 23.10 —  „Ref- 
lex“  —  program publicystyczny.
23.45 —' Wiadomości wieczorne.
24.00 — . „Daleko od szosy" (5)
— serial TP.

CZWARTEK, 2 KWIETNIA
11.00 —  „Gliniarz i prokura­

tor" —  serial prod. USA. 11.50
— Przyjemne z  pożytecznym.
12.05 —  „Sto lat" —  magazyn 
ubezpieczeń społecznych. 12.35
— Wojskowy progr. dok. 13.00
— Wiadomości. 17.10 — Prog­
ram dnia. 17.15 —  Dla młodych 
widzów: „Kwant". 18.15 -  - Te- 
leezpress. 18.35 —  Magazyn ka­
tolicki. 19.00 —  „Sheriock Hol­
mes 1 doktor Watsan" —  serial 
prod. ang.-poi. 19.30 —  „Zwie­
rzęta Ameryki" —  serial dok. 
prod. USA. 20.00 — Dziękuję — 
Jacek Kuroń. 20.15 — Dobranoc.
20.30 — Wiadomości. 21.05 — 
„Gliniarz i  prokurator" —  serial 
prod. USA. 22.00,—  „Pegaz".
22.30 — Telemuzak — magazyn 
muzyki rozrywkowej. 23.00 — 
Studio publicystyki „Jedynki“ .
23.45 —  Wiadomości wieczorne.
24.00 „Divertimento Sylwest­
rowe" —  program Jeremiego 
Przybory.

PIĄTEK, 3 KWIETNIA
11.00 —  „Dziedzictwo Gulden- 

burgów" (5) — serial prod. nie­
mieckiej. 11.45 Szkoła dla ro­
dziców. 12.00 —  „New York, 
New York" reportaż. 12.40 — 
Moja modlitwę. 13.00 —  Wiado­
mości. 17.10 ^  Program dnia.
17.15 —  Dla najmłodszych: Ciu­
chcia. 18.05 —- Język angielski 
dla dzieci. 18.15 Teleezpress.
18.35 -r~ Laboratorium. 18.55 5 ^ : 
Za kierownicą. 19.00 — „Dzie­
dzictwo Guldenburgów" (5) — 
serial prod. niemieckiej. 19.45 — 
„Loża" —  magazyn teatralny.
20.15 — Dobranoc. 20.30 —  Wia­
domości. 21.05 —-^.Irlandczycy"

22.15 —  Magazyn
Studio piAlknn»v«-’" « "V fo  -
23.15 -  „Raport" _  “p jjg jjj  
międzynarodowa. 
dom oid wieczorne. 24.ttT* 
torium LiTejpoohkie 
Cartneya. Ifc

so b o ta . 4 m m rsu
8.25 — Program fcb  ... 

Wiadomości 8.55 _  w J S ' 
930 -  RjmS S

10.00 —  Wiadomołd
10.10 — , .Ziarno”. 1035 
- 1 5 “ 1130 -  Jęiyk
dla dzieci. 11.35 — „W oJ S  

N iija- E  ś ś a f g  
USA. 10.00 -  .iw i^ai, jg  
rody" — film dok. prod. 
1230 — Koncert życzeń. 13jj_ 
Wiadomości 13.10 — P j^  
dnia, 13.15 — Podróże na <&! 
kadzie Piotra ParankKAjn1 
13-50 —  Czy. po drodze tmi\ 
EWG? 14.00 Wqj*owy j& 
gram dokumentalny. U.30 -  u 
i świat. 15.00 ^[W ak Ifce 
przedstawia. 16.15 — Tdwijj. 
ny Teatr Rozmaitości — Gał©, 
la Zapolska: „Mężczym*1. OJSl
—  Taniec jest żydem — njtf, 
taż. 17.45 — Czas rodzin. 18.151
— Teleezpreęs. 18.30 — „Bał |
19.00 —  „ W  80 dni 
świata" (5) — serial prod G54
19.50 *— Z kamerą wfródawj 
rząt 20.00 — Program infbn* 
cyjny dla dziecL 20.10 ■— Doist, 
noc. 20.30 —  Wiadomości 2U*

; > 4 :PoWue ZOO. 2120 -B k  I 
faib. 22.50 — Przegląd wiidt» 
ści tygodnia. 23.05 — „TaŁl*" 
0.35 —  Sportowa sobota. 1.10 -  
„  The KUler Elitę" — film jró 
•USA*

NIEDZIELA, 5 KWIETNIA
8.55 — Program ctoia. MO 

Rolnictwo na świede. 935 ~ 
.Notowania". 10.00 — TeleK*
11.00 —  Język angielki • 
dzieci. 11.05 —
żart" (7) — seriai piod 
sko . niemieckiej. 11.35 -'"j t  
ka Żółta" —  serial dok. 
poóskiej. 12.20 ““  
czeń. 12.50 — Szkoła pod 
mi. 13.20 — „Tydzień** 
zyn rolniczy. 14.00 ts 
musie-box. 14.45 -  
bliczny nr l4* — m
franc. (1954 r.).' 16.30 
Pucharu Świata w 

-17.30 —  .^ieprz i wanil» •
:—  Teleezpress. 18.35 — | 
świat. 19.05 — .rpwadJ*\T^ 
czy raj" — seriai P ^ j j .
20.00 —  Wieczorynka ^  
Wiadomości. 21.05 H  
Straussów44 (5) — sen®
USA. 22.05 -Ą  Spoctow* ^  
la. 22.35 Kabareto^ ^  
ipraebojów; 23.35 — ^
animowanego. 0.05 - 
li świat.
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